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O jedność spraw produkcji, 

bytu i wychowania

Żegnani najlepszymi życzeniami
wczoraj wieczorem
szczecińscy d e l e g a c i  

na V19 Kongres Zw. Zawodowych 
wyjechali do Warszawy

„JEDNYM z czołowych zadań 
związków zawodowych jest ta
kie ukształtowanie ich organi
zatorskiej i wychowawczej dzia 
łalności, aby jak najlepiej 
służyły one zespoleniu wysiłku 
klasy robotniczej, młodzieży, in-

100 tysięcy
egzem plarzy
„Kuriera“
35 SATYSFAKCJĄ za

wiadamiamy naszych Czy
telników. którzy nader czę
sto skarżyli sic na trudno
ści z nabyciem „Kuriera“, 
że w dniu dzisiejszym jed
norazowy nakład naszej 
gazety przekroczył, po raz 
pierwszy, w jej 27 letniej 
historii 100 tysięcy egzem
plarzy. Ta okrada liczba 
sprawia wiele zadowolenia 
zarówno zespołowi ret! ak
cyjnemu jak i towarzyszom 
sztuki drukarskiej, którzy 
od lat pamagaja nam w y
dawać gazetę.

E. G ie re k  i P. Jaroszew icz pow róc ili z Bułgarii

Z a k e i s z e n i e
wizyty przyjaźni
©  Wspólne oświadczenie 
© T. Ziwkow zaproszony do Polski

11 LISTOPADA br. zakończyła się oficjalna wizyta przyjaźni *|‘||,js,fjgłesac ł̂ Przyby,a n® lotnisko 
w Bułgarii delegacji partyjno-rządowej PRL na czele z I  se- ‘ '

U roczyste  posiedzenie R ady TPS

i o  l j t F
w  s łu ż b ie  m ia s to
♦  Podsumowanie dorobku
♦  Nowe ambitne zamierzenia
♦  Odznaczenia dla zasłużonych

TOWARZYSTWO Przyjaciół Szczecina podczas swej 10-lctnicj 
działalności wpisało na trwale w  swój dorobek wiele warto
ściowych osiągnięć. Tó właśnie Towarzystwo jest niejednokro
tnie inicjatorem i koordynatorem poczynań mieszkańców gro
du Gryfa, zmierzających do tego, by Szczecin z każdym ro
kiem był piękniejszy, by jak najlepiej służył swym miesz
kańcom.

kretarzem KC PZPR Edwardem Gicrkicm i prezesem Rady 
Ministrów Piotrem Jaroszewiczem. W ostatnim dniu pobytu 
podpisane zostało wspólne oświadczenie polsko-bułgarskie.

W SOBOTĘ rano polska de
legacja w  towarzystwie Todo- 
ra Żiwkowa i I sekretarza Ko
mitetu Miejskiego członka se
kretariatu KC BPK Georgi Jor
danowa zwiedziła Instytut Na
ukowo-Badawczy Zjednoczenia 
„Balcancar”, produkującego wóz 
ki akumulatorowe, elektro- 
wciągi i niektóre inne typy 
urządzeń, niezbędnych dla me
chanizacji transportu wewnętrz
nego. Polskich gości serdecznie 
powitała załoga i dyrektor ge
neralny zjednoczenia Jordan 
Jordanów.

W godzinach popołudniowych 
obie strony zakończyły oficjal
ne rozmowy, po czym nastąpiło 
uroczyste podpisanie wspólne
go oświadczenia polsko-bułgar
skiego. Oświadczenie podpinali* 
Edward Gierek i Todor Żiw- 
kow oraz Piotr Jaroszewicz i 
Stanico Todorow.

(Dokończenie na str. 3)

W ŁAŚNIE WCZORAJ w  Zam 
ku Książąt Pomorskich odbyło 
się uroczyste posiedzenie Rady

Z a s s i j

s p r z e d a ż y
sam ochodów

osobowych
„Polski Fiat 128-P”

I WARSZAWA PAP. Rze
cznik prasowy rządu Wło- 

•dzimierz Janiurck przeka
zał PAP następującą infor
mację:

— ZGODNIE z opublikowa
nymi już decyzjami, na przeło
mie lat 1973—1974 zostanie u- 
ruchomiona produkcja małoli
trażowego samochodu osobowe
go „Polski Fiat 126 P“. Jego 
cena ustalona została przez rząd 
na 69 tysięcy złotych.

(Dokończenie na str. 2)

Towarzystwa Przyjaciół Szcze
cina, zorganizowane z okazji 
dziesięcioletniej jego działalno 
ści. Otwarcia obrad dokonał pre 
zes TPS Feliks Uciechowski. 
serdecznie witając przybyłych 
przedstawicieli władz z sekreta
rzem KW  PZPR Jerzym Łaza
rzem i przewodniczącym Prez. 
M RN Janem Stopyrą, przewod-

(Dokończenie na str. 8)

POI „Posejdon”
in fo rm u je ,  

że  w  p o n ied z ia łe k , 

d n ia  13. X I .  1972 r.

❖
PDT czyaay

id pdz. 13-20

„Co wiesz
o Zw iązku 

R adz ieck im ?“
to hasło wielkiego Quizu z 
cennymi nagrodami, który 
już jutro ogłosimy na ła
mach „Kuriera“.

DLA ZWYCIĘZCÓW — 
m. in. wycieczki do Kraju  
Rad. radio tranzystorowe, 
zegarek i wiełe innych, a- 
trakcyjnych upominków!

O G O I)?:. 16 czasu m ie jscow ego, 
po p rzed zo n a  h o n orow ą es ko rtą  m o 
to c y k lis tó w , k o lu m n a  sam ochodów  
w io zą ca  K d w a rd u  G ie rk a , T o d o ra  
Ż iw k o w a  o ra z  P io tra  Jaroszew icza, 
S tań k o  T o d o ro w a  i cz ło nk ó w  p o i-

tcligencji w realizacji zadań 
budownictwa socjalistycznego, 
w lepszym zaspokajaniu zadań 
gospodarki i potrzeb wszystkich 
łudzi pracy, w umacnianiu 
Frontu Jedności Narodu i jego 
kierowniczej siły — Polskiej 
Zjednoczonej Partii Robotni
czej“ — czytamy w projekcie 
uchwały V I I  Kongresu Zwią
zków Zawodowych.

Jak ta działalność zostanie 
ukształtowana — zależy w  du
żej mierze od wyników obrad 
Kongresu, od delegatów — re
prezentantów załóg wielu branż, 
wielu zakładów pracy. Będzie 
wśród nich 59 delegatów z wo
jewództwa szczecińskiego, któ
rzy wczoraj opuścili Szczecin, 
by udać sie na miejsce obrad 
Kongresu — do Warszawy.

W imieniu władz wojewódz
twa pożegnał delegatów członek: 
Egzekutywy KW  PZPR prze
wodniczący Prez. WRN Stani
sław Rychlik.

— Wiążemy duże nadzieje to 
V I I  Kongresem Związków Za
wodowych. którego hasła są 
bardzo istotne w rozwoju ruchu 
zawodowego, w społeczno-gos
podarczym rozwoju kraju — 
stwierdził w  swoim wystąpie
niu Stanisław Rychlik. — Ha
sła Kongresu są również bardzo 
istotne w społeczno-gospodar
czym rozwoju naszego woje
wództwa. Nasi delegaci repre
zentują przecież region, które
go koncepcja rozwojowa jest 
koncepcją bardzo nowoczesną, i 
właśnie ni. in. od działaczy 
związkowych zależeć będzie 
pra wid Sowa je j realizacja.

Stanisław Rychlik życzył de
legatom owocnych obrad i oso
bistej satysfakcji z pracy wnie
sionej w dorobek Kongresu.

Przewodniczący W KZZ Bogu
sław Fikiel stwierdził w imie
niu wszystkich delegatów:

— Zapewniamy tych, którzy 
pozostają przy swoich warszta
tach pracy, tych wszystkich, 
których będziemy reprezento
wać, że delegacją szczecińska 
na Kongresie będzie pracowita 
i z pełnym zaangażowaniem 
wypełni swoje zadania.

Przedstawiciele łącznościow
ców okręgu szczecińskiego wrę
czyli delegatom pamiątkowe 
klasery ze znaczkami i złożyli 
im życzenia pomyślnych i 
owocnych obrad. Podobne ży
czenia złożyli szczecińscy kole
jarze, wręczając delegatom wią
zanki kwiatów. (tur)

SŁYNNA amerykańska gwia
zda filmowa, Raquel Wełeh 
(..Milion lat przed naszą erą“, 
„Sto karabinów“) dokonała 
otwarcia nowego kina w Lon
dynie. Pierwszym filmem na 
ekranie nowego kina jest film  
„Kanzas City Comber“ z pięk
ną Raquel w roli głównej.

(CAF—AP—telefoto)

Dli DOBRA CZŁOWIEKA
DZISIAJ w warszawskiej 

Sali Kongresowej rozpocz
nie obrady pracowniczy 
parlament — V II  Kongres 
Związków Zawodowych. 
Dokona on bilansu doko
nań w.latach minionej ka
dencji i wytyczy nowy pro 
gram działania dla ponad 
10-milionowej organizacji 
ludzi pracy na lata 1973— 
1976. Delegaci z tysięcy, fa
bryk i przedsiębiorstw ra
dzić będą nad tym, co na
leży zrobić, aby jak najle
piej i najszybciej zrealizo
wać ambitny program soo- 
leczno-gospodarczv v wyty
czony przez V I Zjazd 
PZPR. A zarazem, w jaki 
śoosób sprostać nowym wy 
mogom postawionym ru
chowi zawodowemu przez 
masy członkowskie.

Generalny- kierunek roz
woju kraju aż po rok 1975 
jest znany. Wiadomo także, 
iż w niektórych dziedzi
nach. w  rezultacie wzmo-

żonego wysiłku robotników, 
techników i pracowników 
umysłowych, tempo rozwo
ju jest szybsze, niż pierwot 
nie zakładano. Związki Za
wodowe. podejmując trud 
rozwinięcia i wzbogacenia 
zadań wynikających z 
Uchwały V I Zjazdu Partii, 
maja na celu przyspiesze
nie, w interesie nas wszy
stkich. tempa społecznego i 
gospodarczego rozwoju kra 
ju oraz optymalnego, w  
lconk cc tnyc h war unk ach.
rozwiązywania problemów 
dla dobra ludzi pracy.

Dlatego też V I I  Kongres 
wyjątkowo wiele uwagi po
świeci sprawom warunków 
pracy i socjalno-bytowych 
pracowników i ich rodzin, 
rozwojowi wypoczynku i 
rekreacji, kultury, wycho
wania fizycznego i sportu. 
A także organizacji pracy, 
stosunkom międzyludzkim

(Dokończenie na str. 2)
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Zasady spizedaży
SGitiochodów osobowych

„ P o l s k i  F i s t  1 2 6 - P ”

lis M ra
człowieka

(Dokończenie ze str. 1)

w  przedsiębiorstwach i wie
lu innym czynnikom, ma
jącym wpływ na efekty 
wysiłku załóg.

O P R Ó C Z  podstaw ow ego  do 
k u m e n tu  ko n g resow ego  —  p ro 
g ra m u  d z ia ła n ia  n a la ta  1973— 
1976 — d e legac i p rz e d y s k u tu ją  
i  p rz y jm ą  p ro je k ty  trzec h  w a ż 
n y c h  a k tó w  p ra w n y c h . P ie rw 
szy  z  n ic li  —  z n o w e lizo w a n y  
S ta tu t Z rze s ze n ia  z w ią z k ó w  
Z a w o d o w y c h  w  P olsce — m a  
u w zg lę d n ić  p rz e m ia n y  s tru k tu 
ra ln e , k tó re  ju ż  d o k o n a ły  się, 
lut» zostaną w d ro żo n e  do p ra li 
ty c z n e j d z ia ła ln o ś c i ru c h u  z a 
w odow ego  w  n a jb liż s z y m  cza
s ie . Z n a jd z ie  tu  w ię c  m .in .  
o d b ic ie  n o w a ro la  ra d  z a k ła 
d o w yc h , ja k o  p o d staw o w yc h  
o g n iw  z w ią z k o w y c h , a  ta k że  
z m ia n a  za k re su  zadań  i k o m 
p e te n c ji m ię d z y z w ią z k o w y  c>
in s ta n c ji te re n o w y c h , ja k o  p a r  
m e ra  i  re p re z e n ta n ta  całego  
ru c h u  zaw odow ego  w  d a n y m  
m ie śc ie , p o w ie c ie  czy  w o je 
w ó d z tw ie .

1 D ru g i a k t  p ra w n y  — p ro je k t  
1 U s ta w y  o Z w ią z k a c h  Z a w o ilo -  
1 w y c h  — p o m y ś la n y  je s t ja k o  

k o d y fik a c ja  o b o w ią zu ją c y c h  
p rze p is ó w  o ra z  dostosow anie  

- ic h  do w spółczesnych  w y m o 
gó w . N ie k tó re  p rze p is y , n p . B e  
k r e t  o ra d a c h  z a k ła d o w y c h , 
p o w s ta ły  u z a ra n ia  P o ls k i M i 
rtow ej i są ju ż  częściow o zd e 
za k tu a lizo w a n e . W res zcie  do 
k u m e n t o zn ac zen iu  szczegól- 
n y m , p ie rw s zy  w  n as zyc h  dz ie  
ju c h  p ro je k t  K o d eks u  P ra c y , 
m a  b y ć  zb io re m  p ra w  —  p rz e j 
rz y s ty m , ja s n y m  i o d p o w ia d a 
ją c y m  n as zym  czasom  i  w a 
ru n k o m  u s tro jo w y m . P o  u -  
c l iw a le n iu  go p rze z  S e jm  s ia 
n ie  się  on a k te m  p ra w n y m  
p o w sze ch n ie  ono w ią z u ją c y m , 
c h ro n ią c y m  in te re s y  in d y w i
d u a ln e  p ra c o w n ik ó w , a l e - t a k 
że in te re s  ogó lnospo łeczny. K o  
d c l«  do ko n ać  m a  m . in ! d a l
szego z ró w n a n ia  p ra w  p racow  
u ik ó w  f iz y c z n y c h  i  u m y s ło 
w y c h .

DELEGACI zgromadzeni 
na V I I  Kongresie Związ
ków Zawodowych maja 
przed sobą trudne i odpo
wiedzialne zadanie. W tym. 
jakie zaproponują rozstrzy
gniecie konkretnych spraw, 
zainteresowani jesteśmy 
wszyscy. Dlatego też w 
dniach obrad pracownicze
go forum z wielka uwagą 
wsłuchiwać się będzięmy w 
informacje napływające z 
Sali Kongresowej, a na
stępnie współuczestniczyć 
w  realizacji nakreślonego 
tam programu działania.

(AR)
Aleksander Piotrowski

(Dokończenie ze str. 1)

Rozmiary produkcji tych sa
mochodów będą wzrastały stop 
niowo. Pozwolą one dostarczyć 
na rynek w  latach 1974—1976 
43 tysiące samochodów tego ty-

P O S IED ZEN IE
W o j. 2®spoiw
Poselskiego

WCZORAJ odbyło się posie
dzenie Wojewódzkiego Zespołu 
Poselskiego. Obradom przewod
niczył poseł Tadeusz Stadni- 
czeńko. Posłowie wysłuchali in
formacji o stanie i rozwoju ko
munikacji samochodowej oraz 
dróg kołowych w naszym wo
jewództwie. Ustalono także ter
minarz dyżurów poselskich w 
drugiej połowie listopada br.

(wit)

Szczecińskie
zesptSj? amafarskie 

na  scenie 
Teatru Wielkiego

A M A T O R S K I ru c h  a r ty s ty c zn y , 
k tó re m u  od  la t  p a tro n u je  W o je 
w ó d zk a  K o m is ja  Z w ią z k ó w  Z a w o 
d o w yc h , m a  n a  s w y m  k o n c ie  n ie 
je d n o  o s iąg n ię c ie  a rty s ty c zn e , lic z 
ne n ag ro d y , w y ró ż n ie n ia  z d o b y w a 
n e na ró żn o ro d n y c h  fe s tiw a la c h  i 
ko n k u rs a c h .

B a rd zo  m iły m  d la nas szczecin ian  
dow odem  u tw ie rd z a ją c y m  ra n g ę  n a 
szego am a to rs k ie g o  ru c h u  a r ty s ty c z 
nego je s t zap ro s zen ie  do  u d z ia łu  w  
k o n c e rc ie  g a lo w y m , k tó ry  o d b ędzie  
się dziś w  T e a trz e  W ie lk im  w  W a r 
sza w ie  z o lcas ji V I I  K ongresu  
Z w ią z k ó w  Z a w o d o w y c h , a ż  p ięc iu  
zespołów  z z a k ła d o w y c h  p la có w e k  
k u ltu ra ln y c h  g ro d u  G ry fa . Zespo ły  
te  są la u re a ta m i I I  F e s tiw a lu  K u l 
tu ra ln e g o  Z w ią z k ó w  Z aw od o w y ch . 
N a s to łeczne j s c en ie  w y s tą p ią :  ze 
spól ta n e c zn y  z D o m u  K u ltu r y  K o 
le ja rz a . S tu d io  P a n to m im y  P o li
te c h n ik i S zc zec iń sk ie j d z ia ła ją c e  pod 
p atro n atem  F a b r y k i M e c h a n izm ó w  
S a m ochodow y ch  „ P o l m o " . zespół 
w o k a ln y  „ H a jd u c z k i“ z K lu b u  P ra 
c o w n ik ó w  Łącznośc i „P o c z ty  Ilo n " , 
zespół w o k a ln y  „ P ia n e lk i“  z  so lis t
ką  E. B u k o w ie c k ą  z K lu b u  S p ó ł
d z ie lcó w  o ra z  g ru p a  re c y ta to rs k a  z 
K lu b u  P ra c o w n ik ó w  H a n d lu  . P iw 
n ic a"  1 M ię d zy za k ła d o w e g o  D o m u  
K u lt u r y  B u d o w la n y c h .

Z  p rzy je m n o ś c ią  in fo rm u je m y , że 
nasze w o je w ó d z tw o  b ęd z ie  n a  tym  
ko n c erc ie  re p re ze n to w a n e  n a jlic z 
n ie j. (ru )

pu, a dopiero w  latach 1977-— 
1930 około 390 tysięcy.

W celu umożliwienia nabycia 
pojazdu ludziom pracy ustalo
no, że będzie on sprzedawany 
w zasadzie w drodze! oprocen
towanych przedpłat, \  wnoszo
nych systematycznie lub jedno
razowo do Powszechnej Kasy 
Oszczędności.

Z  U W A G I n a  n ie w ie lk ie  ro z m ia ry  
p ro d u k c ji sa m ochodów  w  p o czą tk o 
w y m  o k re s ie , postanow iono , że w  
la ta ch  1974-1976 będą one ro z p ro 
w a d zan e  g łó w n ie  w ś ró d  w y ró ż n ia ją 
cy ch  się p ra c o w n ik ó w  w ie lk ic h  z a 
k ła d ó w  p ra c y  o raz  p rze d s ta w ic ie li 
ta k ic h  g ru p  spo łecznych ja k  n p .: 
n a u c zyc ie le , le k a rz e . p ra c o w n ic y  
n a u k o w i, pod w a ru n k ie m  uiszczenia  
p rze z  n ic h , w  d rodze syste m atyc z
n yc h  p rze d p ła t , p e łn e j w a rto ś c i sa
m ochodu .

Z  d n ie m  5 lu teg o  1973 ro k u  w s zys t
k ie  O d d z ia ły  P K O , je j  a je n c je  w  
w ie lk ic h  za k ła d ac h  p ra c y  o raz u p o 
w a żn io n e  u rzę d y  pocztow e rozpocz
n ą  ró w n ie ż  p rz y jm o w a n ie  p rze d p ła t  
od w s zy s tk ic h  re fle k ta n tó w , z  ty m ,  
że będą oni m o g li o trzy m a ć  sam o
chód w  la ta c h  1977—1981).

O te rm in ie  do staw y  sam ochodu  
będą d e c yd o w a ły  d w a  c z y n n ik i:

— o kre ś len ie  ro k u  n ab y c ia  po jazd u  
p rze z  oszczędzającego, w  za leż 
ności od ś ro d k ó w , k tó ry m i będzie  
d y s p o n o w a ł;

— p u b lic zn e  i k o m is y jn e  losow an ie  
k o le jn o ś c i w  p rz y p a d k u , k ie d y  
lic zb a  u p ra w n io n y c h  p rze k ro c zy  
ro z m ia ry  dostaw  p rze w id z ia n y c h  
n a d a n y  ro k .

O soby, k tó ry m  — w  w y n ik u  loso
w a n ia  — o k re ś lo n y  p rzez  n ie  te r 
m in  n ab y c ia  sam ochodu zostan ie  
p rze s u n ię ty  n a n as tę p n y  r o k , uzys 
k u ją  p ra w o  p ie rw sze ń stw a .

W śród  osób, k tó re  z re a liz u ją  
w c ześ n ie j p rze d p ła ty  na dostaw ę w  
1977 r ., ro z lo s u je  się 23 tys ięc y  sa
m o chodów  z do-slaw w  la ta c h  1974— 
1976.

O m iesiącu  i o m ie js cu  odb io ru  
sam ochodu p o w ia d om i n ab y w cę  
przed s ię b io rs tw o  te c h n ic zn o -h a n d lo 
w e ,.P o Im o -B c h a m o t‘\  k tó re  je s t  
sprze d aw cą  sa m ochodów  osobow ych  
„ P o ls k i F ia t  126 P “ .

P rz e d p ła ty  — ja k  ju ż  zaznaczono
— m o g ą b y ć  w noszone je d no ra zo w o  
w  całości lu b  w  d rodze syste m atyc z
n ych  r a t  m ie sięcznych . P rz y  zg ło 
szeniu  p rze d p ła t w  ra ta c h  m iesięcz
n ych  p ie rw sza  w p la ta  w in n a  w y n o 
sić 5 tys ięc y  z ło tyc h . Ś ro d k i zg ro 
m a dzo n e  w  t ry b ie  p rze d p ła t będą  
o p ro ce n to w a n e  w  w y so k oś ci 3 proc. 
w  la ta c h  1974-1977 i 4 proc. w  la ta c h  
1978—1980, z  ty m , że l proc. będzie  
przezn a czo n y  na fu nd u s z  ro z w o ju  
zap lecza usługow ego m o to ry za c ji .

O szczegółach do ty czą cy ch  syste
m u  p rzed p ła t będą in fo rm o w a ć  
w s zys tk ie  p la c ó w k i P K O .

Poselska
W  PIĄTEK, drugim dniu wizy

ty na Ziemi Szczecińskiej człon
kowie zespołu Sejmowej Komisji 
Gospodarki Morskiej i Żeglugi 
przebywali w Świnoujściu za
poznając się z warunkami pra
cy załóg przedsiębiorstw gospo
darki morskiej, problemami wła 
ściwego doboru kwalifikacji i

W ^ k o n i l i  

p l a n  r e s s i i y
J A K  IN F O R M U J E  W o je w ó d zk ie  

Z je dn o c zen ie  B u d o w n ic tw a  K o m u 
nalnego  p o w ia to w e p rzed s ię b io rs tw a  
re m o n to w o -b u d o w la n e  w  Ś w in o u j
śc iu , C h o jn ie , M y ś lib o rz u  ’ G r y f i 
n ie  za m e ld o w a ły  o w y k o n a n iu  rocz
nego p la n u  p ro d u k c ji. Jednocześnie  
przed s ię b io rs tw a  te  z a d e k la ro w a ły  
w y k o n a n ie  do k o ń c a  b r . d o d a tk o 
w e j p ro d u k c ji b u d o w la n e j o  łą czn e j 
w a rto ś c i o k . 22 m in  z ło tyc h .

W Z B K  p rz e w id u je , że w  1972 ro k u  
p rzed s ię b io rs tw a  b u d o w n ic tw a  k o 
m u n a lne g o  w y k o n a ją  p ro d u k c ję  b u 
d o w la n ą  o łą c zn e j w a rto ś c i 510 m in  
z ł, to  je s t w y ższą  od u s ta lo ne j w  
n a ro d o w y m  p ia n ie  g ospodarczym  na 
b r. o 36 m in  z ł (7,6 p roc.) i od  
w y k o n a n e j w  1971 ro k u  o 70 m in  z i 
(15,9 p ro c .). Z aa n g ażo w a n ie  b u d ow 
la n yc h  i w y so k a  d y n a m ik a  ic h  p ro 
d u k c ji p rz y c z y n ia  się do zas p o ka ja 
n ia  za p o trze b o w a n ia  naszego w o je 
w ó d z tw a  na ro b o ty  re m o n to w o -b u 
d o w la n e . (w it)

„Forum I" czyli...
pierw sza aukc ja

słuchowisk B ill
w  W arszaw ie

W Z IĘ Ł Y  w  n ie j u d z ia ł ra d io fo n ie :  
B u łg a rii, C SR S. N fiD , R u m u n ii, W ę 
g ie r . P o ls k i. Z  S I i I ł  i F in la n d ii, a 
po n ad to  — o b se rw a to rzy  z ra m ie -  i 
n ia  D E R  z p ię c iu  k r a jó w :  D an ii. 
F ra n c ji ,  J u g o s ła w ii, N o rw e g ii i 
S zw e c ji. R zecz m ia ła  m ie js ce  w  
W a rs z a w ie , w  osią! n ich  d n iach  p a ź  ; 
dzie nn ika  b r . „ F o ru m  T O IR T “  c zy 
l i  s p o tk a n ie  p rze d s ta w ic ie li M ię d z y 
n a ro d o w e j O rg a n iz a c ji R ad ia  i T e 
le w iz ji  w  nas ze j s to iic y  — m ia ło  
c h a ra k te r  sonda żo w o -ck sp erym n n  - 
ta łn y  i s ta n o w iło  sw o is tą  „ g ie łd ę "  
n a  k tó re j (po  p rze s łu c h a n iu  godzin  
nogo p ro g ra m u  ka żd e j ra d io fo n ii)  
e m is a riu s ze  u czestn iczących  w  spo
tk a n iu  o rg a n iz a c ji „p le m ie n n y c h "  
m o g li od ra zu  za m ó w ić  lu b  z a k u 
p ić  in te re s u ją c e  ic h  a u d y c je  i  p ro 
g ra m y .

P o  zak o ń cze n iu  „ .F o ru m " o d b y ło
s ię  k o le jn e  s p o tk a n ie  g ru p y  e k s p e r
tó w  O IR T  d /s  l i te r a tu r y  i d ram atu  
o ra z  w s p ó łp ra c y  w  d z ie d z in ie  d ra 
m a tu rg ii ra d io w e j n a  an ten a ch  E u 
ro p y . o czy w iś c ie  — p rz y  w s p ó ł
u d z ia le  w s p om nian y ch ' ju ż  w y że j 
o b s e rw a to ró w  z ra m ie n ia  U E R . P ro 
p o zyc je  o ży w ie n ia  te j  w s p ó łp rac y  
i w y m ia n y  p ro g ra m ó w  n a ro k  p rz y  
s z ły  ry s u ją  się  ponoć n a d e r in te 
re su ją co . p o c ze k a m y ... u s łys zym y . ł

S. H .

Osiem miesięcy po
Z OGROMNYM zadowole

niem przyjęło społeczeń 
stwo naszego regionu 
uchwalę rządu z 17 

marca br. to sprawie zapewnie
nia warunków kompleksowego 
■rozwoju społeczno-gospodarcze
go województwa szczecińskiego 
w  latach 1071—1980. Przypom
nijm y, iż uchwala ta przyznała 
nam ogromne środki finanso
we, przekraczające 60 miliardów  
Złotych na inwestycje w obec
nej pięciolatce. Perspektywa
zmian na lepsze, zwłaszcza w 
najbardziej zaniedbanych dzie
dzinach, jak budownictwo mie
szkaniowe i socjalne, wyzwoli
ła  wiele inicjatywy i energii 
wśród ludzi pracy naszego wo
jewództwa. Jest to jednak do
piero początek drogi, na którą 
wstąpiliśmy, toteż ani na chwi
lę nie może osłabnąć tempo, z 
jakim  zabraliśmy się do wypeł
nienia konkretną treścią decyzji 
rządu.

Od szeregu miesięcy z inicja
tywy Komitetu Wojewódzkiego 
PZPR działa zespół działaczy 
partyjnych i gospodarczych, 
czuwających nad sprawną reali

zacją marcowych postanowień. 
Właśnie w ubiegły piątek od
było się kolejne posiedzenie o- 
wego zespołu. Przeanalizowano 
zaawansowanie prac związa
nych z uchwalą, zwłaszcza, iż

mija za kilka dni osiem miesię
cy od je j podjęcia.

O C E N A  tępo co d o ty c lw za n  z ro 
b iono — poza p e w n y m i tu g ją tk a m i 
— je s t n a ogó l dobru . f r z e b ie g  nu) 
w a żn ie js zy c h  in w e s ty c ji, w  ty m  
ró w n ie ż  m ie s zk a n io w y c h , św iad c zy  
o  za s ad n ic ze j z m ia n ie  w  podejściu  
<lo tyc h  s p ra w  p rze z  z a in te re s o w a 
n e  p rzed s ię b io rs tw a . Dość p o w ie 
dzieć, iż  w  c iąg u  trzech  k w a r ta łó w  
b ieżącego ro k u  b u d o w la n i o d d a li do  
u ż y tk u  8 C33 m ie s zk a n ia , co stano 
w i  71,6 proc. w y k o n a n ia  p la n u  rocz
nego. P a k te m  o o g ro m n y m  zn a c ze 
n iu  obecnie i n a  p rzyszłość fe s t - 
w y s o k a  d y n a m ik a  ro z w o ju  p o te n 
c ja łu  w y ko n aw cze g o  p rzed s ię b io rs tw  
b u d o w lan y ch . W zras ta  ta k ż e  s y le -  
m a ty c z n ie  w y d a jn o ś ć  p ra c y . ' O c zy 
w iś c ie  te  p o z y ty w n e  s tro n y  d z ia 
ła ln o ś c i p rze d s ię b io rs tw  b u d o w la 
n y c h  n ie  m o g ą  p rzes ła n iać  p ra w d y , 
iź  w o b ec  o g ro m u  z a d a ń  p rz e w t-

uchwale
d z ia n y c h  do re a liz a c ji ut n as tę p 
n y c h  ta la c h , d y n a m ik a  w zro s tu  po
te n c ja łu  w y ko n aw cze g o  m u s i być  
z w ie lo k ro tn io n a  za ró w n o  d ro g ą  u- 
lepszeń  o rg a n iza c y jn y c h , w p ro w a 
d z a n ia  postępu techn iczn eg o  n a bu 
d o w ac h , ju k  i d rogą ro z w o ju  za 
p lecza budow lanego.

NIEZW YKLE pocieszające jest 
stwierdzenie, które usłyszeli
śmy na posiedzeniu zespołu, że 
przedsiębiorstwa budowlane 
przyjęły wszystkie zlecenia do 
swego portfela zamówień na 
1973 rok na budownictwo mie
szkaniowe w ilości przewidzia
nej uchwalą rządową. Podkre
ślono przy tym, że zadania na
kreślone w tej dziedzinie po
winny zostać nawet przekroczo
ne. Mówiono jednocześnie o u- 
jawniających się tendencjach 
do wprowadzania dodatkowo 
różnych budów do planu inwe
stycyjnego — na pewno waż
nych — lecz ze społecznego 
punktu widzenia nie tak znów 
pilnych. Podobało się nam, iż

rządowej
zespół siatiąl w tym wypadku 
konsekwentnie na stanowisku, 
aby nadany priorytet budowni
ctwu mieszkanioioemu w na
szym województwie byl u? peł
ni honorowany. Stąd też ten
dencje do dalszego rozszerzania 
planu inwestycyjnego — popie
ranego nawiasem mówiąc nie 
rzadko również io szczecińskich 
środkach masowego przekazu, 
w tym także w „Kurierze” — 
powinno się — jak podkreślo
no — zwalczać. Cały wysiłek 
natomiast należy skoncentrować 
na realizacji tego, co już usta
lono.

Takie postawienie sprawy wy 
nika naszym zdaniem z racjo
nalności działania. Przewraca
nie w kółko uchwalonych pla
nów nie prowadzi rzeczywiście 
do niczego dobrego. Okres, któ
ry wpłynął od podjęcia uchwa
ły rządu, każe nam jednak pa
trzeć z optymizmem w przy
szłość. Od dobrego początku za
leży bowiem często powodzenie 
całego przedsięwzięcia.

R. GOMERSKI

NASZ KOMENTARZ

wizytacja
stabilizacji kadr. Posłowie na 
pokładzie m /f „Skandynawia“, 
omówili problemy dalszego roz
woju żeglugi promowej z u- 
względnieniem konteneryzacji 
przewozów morskich. Zwiedzili 
także rejon przeładunkowy 
„Świnoport I I “ oraz przedsię
biorstwo Połowów Dalekomor
skich i Usług Rybackich „Gryf" 
zapoznając się z podstawowymi 
sprawami produkcji i proble
mami załóg.

Wieczorem, po powrocie do 
Szczecina, członkowie Komisji 
spotkali się z kierownictwami 
Zjednoczenia Gospodarki Ryb
nej i Polskiej Żeglugi Morskiej. 
Omawiano zagadnienia polityki 
kadrowej oraz poprawy warun
ków socjalnych marynarzy i 
rybaków.

Z BOCIANIEGO 
GNIAZDA

S T A T K I N A  W E J Ś C IU :  
m /s  „ K a rp a c z "  z  L o n d y n u  z 

dro b n icą ,
m /s  „ M a ry n a rz  M ig a ła "  z 

F in la n d i i z d ro b n icą , 
m /s  „ Ś w ie t l ik "  z  R o tte rd a 

m u  z d ro b n icą , 
m /s  „ C ie p l ic e -Z d ró j"  z  H a m  

b u rg a  7. d robn icą .
m /s  „ Z ie m ia  K ie le c k a "  ze  S w i 

n o u jśc ia ,
s/s  „Jedność R o b o tn ic za "  z  

D a n ii  w  balaście .
m /s  „W a d o w ic e "  z  L e n in 

g rad u  z e le m e n ta m i b u d ow la 
n y m i.

m /s  „P rz e m y ś l"  z H o la n d ii  
w  balaście .

k /s  „ S ła w n o "  ze S zw e c ji z  
rudą,

m /s  „ N o w y  S ą cz" z  H o la n 
d ii  w  balaście , 

m /s  „E u g e n ie  C o lto n "  z D a 
n i i  w  balaście .
S T A T K I N A  W Y J Ś C IU  

m /s  „ K ra s n a l"  do F ra n c ji z  
dro b n icą ,

m /s  „ C ie c h o c in e k "  do A n t 
w e rp ii z d ro b n icą .

m /s  „ Z ie m ia  G d a ń s k a "  do 
Ś w in o u jśc ia ,

s /s  „ K a lis z "  do D a n ii z  w ę 
g lem ,

s/s  „ O p o le "  do B e lg ii z  w ę 
g lem ,

m /s „ P rz e m y ś l”  do H o la n d ii
z w ę g łem .

V Prezentacja Malarzy 

z Krajów Socjalistycznych

Rozpoczęto
prace

przygotowawcze
W  UBIEGŁY PIĄTEK odbyło 

się pierwsze posiedzenie Komi
tetu Organizacyjnego „V PRE
ZENTACJI M ALARZY Z KR A
JÓW DEMOKRACJI LUDO
WEJ“. Romitet ukonstytuował 
się w składzie: przewodniczący
— Zdzisław Czapliński (redak
tor naczelny „Kuriera Szczeciń
skiego“), wiceprzewodniczący —  
Mieczysław Ptaśnik (dyrektor 
Zespołu do Spraw Plastyki 
MKiS). oraz Janusz Eysmont 
(przewodniczący Sekcji M alar
skiej ZG ZPAP), skarbnik —  
Guido Reck (dyr. Państwowego 
Liceum Sztuk Plastycznych), 
członkowie: Tadeusz Eysmont, 
Aleksander Bogdan, Ludwik 
Sandecki, Eugeniusz Maeieje- 
wicz (komisarz wystawy), Sta
nisław Krzywicki, Piotr Jędra- 
szewski, Zbigniew Czerski, Sta
nisław Pieklak.

Komitet zatwierdził program 
aktualnie przygotowywanej pre
zentacji. Otwarcie ekspozycji 
przewidziane jest w lipcu przy
szłego roku, a wezmą w niej 
udział wszystkie kraje demo
kracji ludowej z Europy, repre
zentowane przez pięciu mala
rzy z każdego kraju. (Up.)

1000 numer „WTK”
U K A Z A Ł  S IĘ  l  000 n u m e r  tyg o d 

n ik a  „ W T K " ,  w y d a w a n e g o  p rze z
S to w a rzys zen ie  P A X .

„ W T K "  je s t p ism em , w  K tó ry m
— zgodnie z  w ie lo le tn ią  t ra d y c ją
— is to tn ą  ro lę  o d g ry w a  te m a ty k a  
h is to ry c zn a , a  zw ła szc za  h is to r ia  I I  
w o jn y  ś w ia to w e j, h is to r ia  w a lk i  
ż o łn ie rz a  p o lsk iego  z n a je źd źc ą  i 
o k u p a n te m 7 —  c z y ta m y  w  a r ty k u le  
w s tę p n y m  Ja n a  W a g n e ra ,
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W izy tó w ka  bułgarskich  m ożliwości przem ysłow ych

I łam r im b ż  b f ¡la ? ...
(Korespondencja w łasna „K u r ie ra "  z Sofii)

— a szczegó ln ie  S o fia  7.e 
/  m ie s zk a n io w y c h  (sk ąd  
n a m j'7 )  je s t  k r a je m  o n a 

p ię ty m  b ila n s ie  s i ły  ro ln ic ze j. W

Z WCZORAJSZYCH relacji »rasów* -  radiowo - Ic lcw i/y j- ¡ J * o »  S“-
nych dowiedziałem się, że nasza delegacja partyjno-rządowa f|Zie iC|, m o g ło  p rac o w a ć  Jeszcze 
z tow. tow. Edwardem Gierkiem i Piotrem Jaroszewiczem na więcej. Będzie io możliwe dzięki
(•-/cle nr/.ebywaiaca przez 3 dni w Bułgarii, odwiedziła w cza- ««mu że a !‘ ,u a l" " ł  " ' i " " ' v a (,/ l  ' l,; l łC I C , n i . ’ CM,y vvo,!cVc n  sr. . „ . . .  .  tu  m . in . p ó ła u to m a ty c zn e  sp aw am e.
S ie  tej wyjątkowo roboczej wizyty Zakłady im. 6 Września Nowc u rz ą d z e n ia , k tó re  p rzed s ię -  
„HLektrocaren“ w Sofii, znane przede wszystkim w naszym h io rs tw o  o trz y m a  w  n a jb liż s z y m  
kraju z importu wózków akumulatorowych i ełektrowcią- czasie , p o zw o lą  n a  d a le k o  id ą c ą jn e
gów. Ponieważ przed kilkoma dniami miałem okazję osobiście 
być gościem tego uznanego w skali światowej przedsiębior
stwa, w związku z tym nieco szerzej o tym interesującym 
zakładzie.

J A P O N IA  N A W IĄ Ż E  
S T O S U N K I D Y P L O M A T Y C Z N E  
Z  N U D

♦  W  J a p o n ii m ó w i s ię  o 
s p o d z ie w a n y m  n a  w io s n ę  p rzy  
szłego  ro k u  n a w ią z a n iu  sto
s u n k ó w  d y p lo m a ty c zn y c h  z 
N U D . P ra s a  to k ijs k a  pisze, że 
n a s tą p i to  po  ra ty f ik o w a n iu  
p ara fow an e go  ju ż  u k ła d u  N R D  
—  N R F , t j .  j a k  s ię  p rz y p u s z 
cza w  lu ty m  lu b  w  m a rc u  1973 
ro k u . O b e cn ie  N R D  re p re ze n 
to w a n a  je s t w  J a p o n ii p rzez  
b iu ro  h a n d lo w e  w  T o k io .

♦  W y s o k i k o m is a rz  O N Z ,  
k s ią żę  S a d ru d d in  A g a K h a n , 
z a jm u ją c y  się s p ra w a m i z w ią 
z a n y m i z  w y s ie d le n ie m  lu d 
no śc i p o chodzen ia  a z ja ty c k ie 
go  z  U g a n d y , o św ia d c zy ł, że 
ja k k o lw ie k  zak o ń czo n o  ju ż  w  
p ra k ty c e  a k c ję  e w a k u a c y jn ą , 
to  je d n a k  p rze d  O N Z  w y ło n ił  
s ię  n as tę p n y  t ru d n y  p ro b lem . 
C hodzi m ia n o w ic ie  o zn a lez ie  
n ie  m ie js c  s ta łego  p o b ytu  d la  
3 302 osób. O b e cn ie  osoby te  
p rz e b y w a ją  czasow o w  obo
zac h  p rze jś c io w y c h , m . in . w  
A u s tr i i ,  B e lg ii, W łoszech , I-Iisz  
p a n i i  i  n a  M a lc ie .

♦  W y s trz e lo n y  w  c z w a rte k  
w ie c zo re m  z  P rz y lą d k a  K e n 
n e d y e g o  p ie rw s z y  k a n a d y js k i  
s a te lita  te le k o m u n ik a c y jn y  
w s zed ł n a  p ra w id ło w ą  o rb itę  
— p o in fo rm o w a n o  w  p ią te k  w  
o ś ro d k u  k o n t ro li  lo tu  w  O tta -

S a te lita  w y s trz e lo n y  zosta ł 
za  pom ocą a m e ry k a ń s k ie j r a 
k ie t y  n o śn e j „ T l io r  D e lta “ .

♦  F as zys to w sk ie  e le m e n ty  ze  
s k ra jn ie  re a k c y jn y c h  o rg a n i
z a c ji C h ile  d o k o n a ły  now ego  
a k tu  te rro ry s ty c zn e g o . Z  p rze  
jeżdżą,jącego u lic ą  sam ochodu  
zosta ła  w rzu c o n a  b o m b a  do 
do m u , w k tó ry m  m ie s zk a  se
k r e t a r z  g e n e ra ln y  ICC S o c ja li
s ty c z n e j P a r t i i  C h ile  C arlos  
A lta m irn n o . W e d łu g  k o m u n i
k a tu  ra d io w eg o , w y b u c h  b o m 
b y  u s zk o d z ił b u d y n e k .

p ro d u k c y jn y c h . W p ły n ie  to  ró w  
n ie ż  n a p o p raw ę n ie  n ajlep s zyc h  
ob ec n ie  w a ru n k ó w  p ra c y  załogi.

N a jw ię k s z y m i o d b io rca m i s o f i j-  
sk ic h  p o d no ś n ikó w  w id ło w y c h  są 

NASZYM  gospodarzem był dr » * ! •  soyiaustyc.nc: zwlwnk p -  
. „  , , . d z ic c k i, N ie m ie c k a  R e p u b lik a  D e -Todor Berberów, kierownik wy- , , lo k l.a l 'y c M a , tm .c h o s w w i.iiln . K e- 

działu informacji naukowo-tech p u b lik a  S o c ja lis ty c zn a , W ęg ie rsk a  
nicznej i jednocześnie rzecznik R e p u b lik a  L u d o w a  i P o ls ka . S koro  

prasowy przedsiębiorstwa Jako Ł ™ wa *Baa»ucLrew., " " . S o  
ciekawostkę podam lakt, ze p r/.y p o m n ic c , że zg o d nie  z  p o d p i-  
mieliśmy szczególnie dobrego s a n y m  w  Warszawie p ro tok o łem

opiekuna *  uwagi na to, iż cór- g , r r S * ” i.s“
k a  dr T.. B e i b e i o w a  w y s z ła  z a  a k u m u la to ro w y c h  i e le k tro w c ią g ó w  
m ą ż  z a  p o ls k ie g o  i n ż j m i e r a  i  os iąg n ie  k w o tę  15 m in  ru b li d e w i-  
a k t u a l n i e  m ie s z k a  i  p r a c u je  w  zo w y c ii . s ta w ia  nas to  n a  d ru g im  

l ’ °  Z w ią z k u  R a d z ie c k im  m ie js cu  
°  J wśrócl n a b y w c ó w  b u łg a rs k ic h  u rzą -

M O N TAŻ samochodów ciężarowych w fabryce „MADAItA*1 
w Szumenie, rozwijającej się przy współpracy z Czechosło» 
wac.ją.

Warszawie. Fabryka-, 
mowa, jest resortowo zgrupo
wana w  zjednoczeniu „Bałkan- 
car”.

„Bałkancar” to znane w  w ie
lu krajach świata zjednoczenie,

dzeń  tra n s p o rtu  w e w n ą trz z a k ła d o 
w ego.

P rz y  o k a z ji  w a r to  w s p om nieć  — 
m ó w ił n a n i o ty m  szczerze d r  T . 
B e rb e ró w  —  że po lscy k lie n c i n a le -  

, . . , , „ , . ż ą  do k a te g o r ii w y so k o  w y m a g a ją -skupiające bułgarski przemysł Cy <. i i> a ie  — j.u t  Sj<» tu ta j p o d kre śla  
budowy maszyn transportu we- — w ła ś n ie  d la te g o  w y so k o  ce n io -  
wnątrzzakładowego. Do tego n y c h . N a s i h a n d lo w c y  m ó w ią  po

. . .  . , _____. • _ p ro stu  b u łg a rs k im  p a rtn e ro m : p ro -
w ła s m e  z je d n o c z e n ia  n a le ż ą  ,n ik n jc« :iC bard zo  d o ln e  m a szy ny , 
w s p o m n ia n e  z a k ła d y .  Z a t r u d -  a le  A n g lic y  czy  F ra n c u z i ro b ią  to 
n i a j ą  o n e  2 ,5  ty s . p r a c o w n ik ó w  jeszcze le p ie j. T a k a  s u ro w a  k r y ty -  
'  w y t w a r z a «  r o c z n ie  15  ty s .

ro z w ią z a ń  tec hn o lo g ic zn yc h  po to , 
b y  m . in . c a łk o w ic ie  zaspoko ić  w y 
s o k ie  w y m a g a n ia  s tro n y  p o lsk ie j.

podnośników widłowych. Budo
wa wózków elektrycznych i pod 
nośników widłowych jest spe-

BułSar“  w  ramach REKAPITULUJĄC tę ostatnią 
RWPG Ten międzynarodowy ko ndencj z So£ii w  związ- 
podział pracy stworzył Bułgarii ku z *w i. 
możliwość takiego rozwinięcia „ jj-
produkcji, że w  tej gałęzi stała 0< J
się ona największym potenta
tem na kontynencie europej
skim i aktualnie zajmuje trze
cie miejsce w  świecie (a być 
może drugie) po Stanach Zjed
noczonych i Japonii.

Z a l s © R C 3 © B B i e
wizyty przyjaźni

(Dokończenie ze str. 1) O ba k r a je  u zg o d n iły , że  w  d a N  
szy m  ro z w o ju  sto su n k ó w  g ospodar— 

R O Z L E G A J Ą  się d ź w ię k i h y m n ó w  c^ cU P o w in no  się p o łożyć u a jw lę lc  
n a ro d o w v c li P o ls k i i B u łg a r ii E  K /y  *,ftC ,sk " a  s p e c ja liza c ję  o raz  k o *  
G ie re k  w  to w a rz y s tw ie  T .  l iw k o w a  ° ‘>erac^  Pr o d u k c y jn ą  i tec hn iczn ą , 
d o k o n u ją  p rzeg ląd u  k o m p a n ii ho 
n o ro w e j B u łg a rs k ie j A r m ii  L u d o 
w e j. N a s tę p n ie  E . G ie re k  i  P . Ja ro 
szew icz że g n a ją  się z  T o d o re m  Z iw -  
llcowem i S tań k o  T o d o ro w e m  o ra z  
•z p o zo sta ły m i c z ło n k a m i k ie ro w n i
c tw a  p a rty jn e g o  i  p ańs tw ow ego  
L U B . E . G ie re k  żeg n a  lic z n ie  z e b ra 
n y c h  n a lo tn is k u  p rze d s ta w ic ie li 
m ie szk ań c ó w  b u łg a rs k ie j s to lic y .

p rzem yś le . N a jw a ż n ie js z y m  zad a
n ie m  w  ty m  za k re s ie  je s t  z w ię k 
szen ie  u d z ia łu  dostaw , w y n ik a ją 
cych ze  s p e c ja liza c ji i k o o p e ra c ji 
p ro d u k c ji w e  w za je m n y c h  obrotaclci 
h a n d lu  zag ra n ic zne g o  do 25 30 p ro 
cen t w  ko ń c u  n a s tę p n e j p ię c io la tk i^ .

(P A P )*

Wyroby Zakładów im. 6 
Września odznaczają się naj
wyższymi światowymi parame-

wizytą w Bułgarii naszej 
partyjno-rządowej, 

chciałbym z pełną odpowiedział 
nością — oczywiście na moje i 
osobiste, subiektywne odczucie: 
— stwierdzić, że wizyta jest 
przykładem, jak można w prak 
tyce między dwoma zaprzyjaź
nionymi socjalistycznymi kraja
mi realizować bukareszteński 
kompleksowy program X X V  
sesji RWPG o integracji gospo-

trami technicznymi. Jak nas po darczej krajów socjalistycznych, 
informowano, nowoczesność pro zjednoczonych Układem War- 
dukcji zapewnia własny insty- szawskim. 
tut naukowo-badawczy zjedno
czenia. Produkcja podnośników ZD ZISŁAW  CZAPLIŃSKI
widłowych wzrasta każdego ro- ^______________________________
ku o 15 proc. i już w 1974 r. 
podwoi się ona w  stosunku do 
aktualnych rozmiarów. Nastąpi 
to dzięki radykalnej moderni
zacji przedsiębiorstwa, zbudo
wanego zaledwie 10 lat temu.

Po c h w ili sa m o lo t w z b ija  się  w  
p o w ie trz e , u d a ją c  się w  d rogę po 
w ro tn ą  do P o ls k i.

T ego  sam ego d n ia  w  godzinach  
w ieczornych  d e le g a c ja  p a r jy jn o -  
ządow a p o w ró c iła  do k r a ju .

D E L E G A C J A  K o m ite tu  C e n tra ln e 
go P Z P R  i rzą d u  P R L  z a p ro s iła  de- 
le g a e ję  p a r ty jn o -rz ą d o w ą  L U B  z I  
s e k re ta rz e m  K o m ite tu  C en tra lne g o  
15PJ.C, p rze w o d n ic zą c y m  R a d y  P a ń 
s tw a  L B B  T o d o re m  Z iw iro w c m  do  
z .o że n ią  o f ic ja ln e j w iz y ty  w  Polsce. 
Z ap ro s zen ie  zostało  p rz y ję te  z z a -  

.»w oleniem .

W E  W S P Ó L N Y M  o św iad c zen iu  
c z y ta m y  in .. in . ,  że d ec yd u ją ce  z n a 
cze n ie  d la  dalszego zac ie śn ie n ia  
sto su n k ó w  m ię d z y  obu k r a ja m i m a 
ją  w s zec h stro n ny  ro z w ó j i pog łę
b ie n ie  w s p ó łp ra c y  g o spodarczej i 
n a u k o w o -tc c h n ic zu c j.

W P R O W A D Z O N O  tu ta j n ie da w n o  
k o m p u te ry z a c je  procesów  za rz ą d z a 
n ia  —  f a b ry k a  d y s p o n u je  a k tu a ln ie  
a m e ry k a ń s k im  k o m p u te re m  sy ste 
m u  A B M , a  w  n a jb liż s z e j p rz y s z ło 
ści m a  ic h  o trz y m a ć  w ię k s z ą  ilość. 
W p ro w a d ze n ie  o b ra b ia re k  s te ro w a 
n y c h  n u m e ry c z n ie  p o d w o i w y d a j
ność p ra c y  za ło g i, k tó re j liczebność  
m im o  w zro s tu  g lo b a ln e j p ro d u k c ji  
z w ię k s z y  s ię  m in im a ln ie . B u łg a ria

RdzbóJ kontalliw
h a n d l o w y c h
ZSRR-M KF

22 hm. w Helsinkach

MOSKWA PAP. Wymiana 
handlowa między ZSRR a NRF  
rozwija się coraz bardziej —  
powiedział przedstawiciel M ini-

120 min rubli więcej niż v 
1970 roku. Według opinii Sima 
kowa, który kieruje oddziałem 
handlu z krajami europejskimi

sterstwa Handlu Zagranicznego w radzieckim M HZ, istnieją 
ZSRR Władimir Simakow. Za- ciągle duże możliwości rozwoju
znaczył on, że przyczynia się do 
tego zawarte latem br. między 
rządami obu krajów długoter
minowe porozumienie w  spra
wie handlu i współpracy gospo
darczej.

współpracy z NRF.

P R Z E M A W IA J Ą C  w  czasie  u ro 
czystości o tw a rc ia  w  M o s k w ie  s ta 
łego  p rze d s ta w ic ie ls tw a  z a c lio d n lo -  
n ie m ie c k ie j f i r m y  IW C A , S im a k o w  
w y r a z i ł  n a d z ie ję , że p rz y c z y n i s ię  
o n a  do ro z w o ju  w s p ó łp ra c y  z  ra -  

W  ttb. roku N ie m c y  z a c h o d n ie  « • « «  o rg a n iz a c ja m i h a n d lu  a -  
„ Q n io r „ IC, 7„ m  g ran iczn eg o . IW C A  je s t  c z w a r tą  n r

m ą  z a c h o d n io n ie m ie c k ą , p o s ia d a ją 
cą  s ta łe  p rze d s ta w ic ie ls tw o  w  M o -  

J u ż  od k i lk u  la t  w s p ó lp ra -  
a z  Z S R R  w  ro z w ija n iu  n ie 

k tó ry c h  g a łęz i g o sp o d ark i, m . in . 
p rz e m y s łu  sam ochodow ego  i te k 
sty ln eg o .

. znalazły się na pierwszym miej
scu listy zachodnioeuropejskich 
partnerów handlowych Związku siewie. 
Radzieckiego. Obroty towarowe 
ZSRR — NRF osiągnęły w ar
tość 666 min rubli, tj. o ponad

Z  D N I A  NA D Z I E Ń

Wykorzystanie
l i i s t i r p z u s j j  szansy
Z N IK A J Ą  o sta tn ie  b a r ie ry  n a  d rodze do p e łn e j n o rm a liz a c ji po obu  

stro n a c h  L a b y . P a ra fo w a n y  8 lis top a d a  u k ła d  m ię d zy  N ie m ie c k ą  lte p u b ii  
k ą  D e m o k ra ty c z n ą  i  N ie m ie c k ą  R e p u b lik ą  F e d e ra ln ą  re g u lu je  tra k ta to w o  
w z a je m n e  sto su n k i t a k  ja k  je s t to  w  z w y c z a ju  m ię d zy  s u w e re n n y m i, n ie 
za le ż n y m i od s ieb ie  p a ń s tw a m i i  w  zgodzie z p ra w e m  m ię d zy n a ro d o w y m .

W  tek śc ie  u k ła d u  p o dkreślono  z n ac is k ie m , że p o d staw o w y w a ru n e k  
p o k o ju  s ta no w i „p o sza n ow an ie  su w ere nnoś ci w s zys tk ic h  p ań s tw  w  ich  
o b ecnych  g ra n ic a c h “  i  że obaj s y g n atariu sze  k ie r u ją  się  zasadą „suw e
re n n e j ró w n o śc i w s zys tk ic h  p ań s tw “ , zgodnie  z c e la m i i  za s a d a m i K a r ty  
N a ro d ó w  Z je d n o c zo ny ch . W  ten  o to sposób pod n ac is k ie m  re a lió w , w  
w y n ik u  k o n s e k w e n tn e j i  e las ty czn e j p o lity k i N R D , m u s i N R F  pożegnać  
się b e zp o w ro tn ie  z d ługo p ie lęg n o w a ny m , z im n o w o je n n y m  m ite m  o w y 
łą c zn y m  p rzed s ta w ic ie ls tw ie  n aro d u  n ie m iec k ieg o . W y rze c ze n ie  się  p rzez  
N R F  te j ja ło w e j s tra te g ii, n e g u ją ce j o c zy w is ty  f a k t  is tn ie n ia  d ru g ieg o  
p ań s tw a  n ie m iec k ieg o , k tó re  sta ło  się zas ad n ic zym  s k ła d n ik ie m  ró w n o 
w a g i w  E u ro p ie , b ęd z ie  m ie ć  doniosłe zn ac zen ie  zarów n o  d la  w s p ó ł
p ra c y  m ię d z y  obu p ań s tw am i n ie m ie c k im i, ja k  i  d la  c a ło k s z ta łtu  k lim a tu  
w  te j części św ia ta .

R o zw a ża ją c  ro lę  u k ła d u  w  ty m  szerszym  aspekcie, o p in ia  eu ro p e js k a  
d o jrz a ła  w  n im  s łu szn ie  w a żn y  w k ła d  w  proces s ta b iliz a c ji , w  p o k o jo w e  
w s p ó łd z ia ła n ie  p a ń s tw  ko n ty n e n tu  eu ro p e jsk ie g o .

UK Ł A D  o po d staw a ch  n o rm a liz a c ji m ię d zy  N R D  i  N R F  k o ro n u je  w ie l
k i  i  t ru d n y  d ia lo g , w  k tó ry  ty le  d o b rej w o li, c ie rp liw o ś c i i  in ic ja ty w y  

w n io s ła  N R D . Je j d yn a m ic zny  spo łeczno -gospodarczy ro z w ó j, ja k  też  
w zro s t je j  m ię d zy n a ro d o w e j ra n g i s ta ły  się je d n ą  z p o d staw o w yc h  p rze 
s ła n e k  re a lis tyc zn eg o  zw ro tu , ja k i  d o k o n a ł się w  N R F  za  rzą d ó w  k a n c le 
rz a  B ra n d ta .

Z am ies zczo n y  n a  ła m ac h  p ra s y  k a le n d a rz  sto su n k ó w  m ię d z y  N R D  i 
N R F  p o tw ie rd za  p rze ło m o w e zn ac zen ie  w  ty m  procesie u k ła d ó w  m ię d zy  
Z S R R  i N R F  o ra z  P o ls ką  i  N R F . O n e  to  z a p a liły  z ie lo n e  ś w ia tło  d la  całego  
ła ń c u c h a  u m ó w  i  po ro zu m ień , m o d e lu ją c y c h  k r o k  za k r o k ie m  k s z ta łt  no 
w y c h  s to su n k ó w  m ię d z y  dw o m a p a ń s tw a m i n ie m ie c k im i, zg o d ny  z p o li-  
ty e z n o -te ry to r ia ln ą  rzeczyw is tością  e u ro p e js k ą . D la te g o  zas ługę zapocząt
k o w a n ia  d o k o n u ją c y c h  się p o z y ty w n y c h  p rz e m ia n  po obu stro n ac h  Ł a b y  
p rzy p is a ć  trze b a  w y trw a ły m  w y s iłk o m  ca łe j so c ja lis ty czn e j w s p óln oty , 
je j  p o lity c e  p o k o ju  i  odo ręże n ia  eu ro p e jsk ie g o  sta tus quo.

k o n s e k w e n c je  u k ła d u  N R D —N R F  b ę d ą  znaczne, za ró w n o  w  s k a li b ila 
te ra ln e j .  ja k  i  o g ó ln o eu ro p e jsk ie j. W  je g o  ra m a c h  p o w s ta ją  m o żliw o śc i 
w s zechstronnego  ro z w o ju  sto su n k ó w  m ię d z y  obu p a ń s tw a m i n ie m ie c k im i, 
co nośrecinio s p rz y ja ć  będzie d alsze m u  p o stęp o w i o d p rę że n io w y c h  n u r tó w  
w  E u ro p ie .

U k ła d  o tw ie ra  d rogę N R D  i  N R F  do O N Z , co z w ię k s z y  s too ień  U n iw e r
salności te j o rg a n iz a c ji. I  w re szc ie  zw y c ię s tw o  s łusznych  ra c ji , czego w y 
ra ze m  je s t w y n eg o c jo w an e  p o ro zu m ie n ie , u re a ln ia  szanse z b liża ją c e j s!< 
e u ro p e js k ie j k o n fe re n c ji b ezp ieczeństw a i  w s p ó ło ra c y . p rz e tw o rz e n ia  od 
p rę ż e n io w y c h  p e rs p e k ty w  w  t r w a łą  ja k o ś ć . (A R ) J . R .

SPiWftilE
przygotowawcze)

do europejskiej 
konferencji w sprawie» 

bezpieczeństwa 
i współpracy

H E L S IN K I P A P . W  M in is te rs tw !« )  
S p ra w  Z a g ra n ic zn y c h  F in la n d i i od
b y ła  się w  sobotę k o n fe re n c ja  p ra 
sow a, pośw ięcona w ie lostronnem u!! 
sp o tka n iu  p rzyg o to w aw cze m u  Ucm 
o g ó ln o eu ro p e jsk ie j k o n fe re n c ji wz  
s p ra w ie  bezp ieczeństw a i w s p ó łp ra 
cy.

D y re k to r  W y d z ia łu  P o lity czn e g o*  
M S Z  M . T o tiv in c n  pobw iordził, że 9* 
lis top a d a  rzą d  f iń s k i w y sto so w a ł do» 
rzą d ó w  32 k r a jó w  eu ro p e js k ic h  o ra z i  
rzą d ó w  S tan ó w  Z je d n o c zo ny ch  i K a 
n ad y o f ic ja ln e  zaproszen ia  n a  w ie 
lo s tro n n e  sp o tka n ie , k tó re  rozpocz
nie' się w  H e ls in k a c h  22 lis to  pad aa 
b r.

Z a p ro s ze n ia  zo s ta ły  w y s ła n e  do» 
rz ą d ó w : A lb a n ii , A u s tr ii, B e lg ii* . 
B u łg a rii, C zechos łow acji, D a n ii , N R D *  
N R F , C y p ru , K a n a d y , G re c ji, H is z 
p a n ii, Is la n d ii , Ir la n d i i ,  H o land ii# . 
L u k s e m b u rg a , L icfa tenste inu , N o r 
w e g ii, F ra n c ji. P o ls k i, P o rtugalii# , 
R u m u n ii, S a u -M a r in o , S z w a jc a r i i*  
S zw e c ji, T u rc j i ,  W a ty k a n u . W ęgier#, 
W io ch , W ie lk ie j B ry ta n i i, M a lty# , 
S tan ó w  Z je d n o c zo n y c h , J u g o s ław ii •* 
Z w ią z k u  R adzie ck ie go .

N a  p y ta n ie , c zy  w s zy s tk ie  k r a jo t  
zaproszone w e zm ą  u d z ia ł w  sp o tka
n iu , M . Touvlne,n  o św iad c zy ł, że do 
tychczas n ie  o trzy m a n o  odpow iedz®  
od rz ą d ó w : A lb a n ii , M a lty  i  Ir la n d ii—

L. B re ż n ie w  
niwiedzi Wągry

MOSKW A PAP. Na zaproś
szenie Komitetu Centralnego» 
WSPR i Rady Ministrów W RI» 
przybędzie w  końcu listopad» 
na We^ry z oficjalna w izy t*  
przyjaźni partyjno-rządowa de
legacja ZSRR z generalnym se
kretarzem KC KPZR Leoniden® 
Breżniewem.

1§75 -
M iędzynarodowy!!»

Rokiem  SCobiet
N O W Y  J O R K  P A P . K o m ite t  S po

łe c zn y  Z g ro m a d ze n ia  O gólnego N Z  
z a tw ie rd z ił re zo lu c ję , p ro k la m u ją c ą  
ro k  1975 —  M ię d z y n a ro d o w y m  R o
k ie m  K o b ie t.

Ma on być poświęcony wzmożeni» 
w a lk i  o zrównanie praw kobiet- i* 

* mężczyzn.
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H U M O R E S K A

l l i i u s l a  i t f e
— SYNKU , tioój wygląd mnie wysiać dwadzieścia trzy bukie- 

niepokoi!... Choć jesteś już in - ty goździków.
żynierem i  mieszkasz osobno, 
ale dla mnie będziesz zawsze 
małym chłopczykiem:.. Zako
chałeś się na pewno?

— Na amen. Nikogo w życiu 
tak nie kochałem, jak ją.

— Więc dlaczego tak źle wy
glądasz? Sama skóra i kości...

— Dała mi kosza...
—  Jak długo ją znasz?...
— Jak długo? Wystarczy, że 

ci powiem, że zdążyłem je j już

0 małżeństwie 
i rędzinie

NA JM ŁO D SI NOWOŻEŃCY 
A ROZWODY

W  UKRA IŃ SK IEJ SRR co 
drugi nowożeniec ma .mniej niż 
23' lata. a nowo zaślubiona 
mniej niż dwadzieścia. Więk
szość z nich pobiera się z „mi
łości od pierwszego wejrzenia“, 
po. znajomości trwającej od kii 
ku dni do paru miesięcy. Ba
dania socjologiczne mówią jed
nak. że takie małżeństwa są 
najmniej udane i szybko koń
czą się rozwodem.

„PAMIĘTAJCIE,
ŻE M IESZKACIE  

NA W YSPIE!“

W PRASIE brytyjskiej coraz 
częściej spotyka się apele o o- 
graniczenie urodzeń. Demogra
fowie obliczają, że gdyby utrzy
mał się obecny przyrost natu
ralny — w wysokości 250 tys. 
rocznie — w 2000 r. miasta po
chłoną dalsze 11 procent ziemi 
ornej. Warunki życia na prze
ludnionej wyspie staną sie nie
wypowiedzianie ciężkie. Obli
czono również, że w  minionych 
dwudziestu latach państwo wy
dało na opiekę nad niechciany
mi (porzuconymi przez, rodzi
ców lub odebranymi im przez 
sąd) dziećmi 300 milionów fun
tów.

BRAK WODY WSKUTEK...
W IELODZIETNOSCI

USA też należą do krajów  
obawiających się dalszego szyb
kiego wzrostu liczby mieszkań
ców. Amerykańska Komisja Fe
deralna, badająca skutki powo
jennego wyżu urodzeń, ogłosiła 
ostatnio memoriał ostrzegaw
czy. Czytamy w  nim m. in., że 
w  przypadku utrzymania się 
przyrostu naturalnego w  obec
nej wysokości, w  2000 r. co 
najmniej połowa kraju cierpieć 
będzie na brak dostatecznej 
ilości wody. Nawet jeśli prze
ciętna rodzina ograniczy sje w 
przyszłości do posiadania dwoj
ga dzieci, za 28 lat niedostatek 
wody odczuwać bedzie trzecia 
część terytorium USA. (i)

— Dlaczego dwadzieścia trzy?
— Do tyle było w kwiaciar

ni...
— A ona?
— Żadnego znakn życia.
— Może jest sentymentalna? 

Napisz je j parę wierszy...
— Wiersze?... Ha!... Napisa

łem trzy sonety, cztery piosen
ki, siedem wierszyków, i do te
go rymowanych...

— No i co?
— Wszystko na nic.
— No to może interesuje się 

muzyką? Zaśpiewaj je j jakąś 
serenadę albo zaproś do ope
retki.

— Wszystko już było... Od 
dziesiątej wieczór do ósmej ra
no stałem z elektryczną gitarą, 
akumulatorem i wzmacniaczem. 
Śpiewałem w mróz i w  deszcz, 
wieczorem i rano... wiosną i la
tem...

— Posłuchaj synku... Czy ona 
ma telefon?

—  Tak.
— Zadzwoń do niej. Powiedz 

je j, że czekasz o ósmej wieczo
rem, że masz nowe nagrania 
magnetofonowe i zbiór znacz
ków, oraz że zachowała się u 
ciebie butelka świetnej sherry- 
brandy. Powiedz je j także, że
by nie zapomniała wziąć ze so 
bą pidżamy i szczoteczki do 
zębów...

— Ależ tato! Oszalałeś czy 
co? Co ty mi radzisz?...

— Spróbuj synku, spróbuj!...

— To ty synku? Dlaczego 
dzwonisz do mnie tak wcześ
nie?

— Wcześnie? To już bardzo 
późno, tato. Może nawet za 
późno.

— Co się stało?
— Ona nie chce opuścić me

go mieszkania...

Tłum. i oprać.
Zuzanna NIEW IAROW SKA

L IN IĘ  K W IATU , egzotycznego storczyka w płomiennym czerwonym kolorze ma ta suknia, 
która była jednym z 500 modeli zademonstrowanych na Międzynarodowym Pokazie Sukien 
w Dusseldorfie (NRF). Brało w nim udział wielu wystawców z 21 krajów.

(CAF — UPI)

M IK R O B A E D E K E R  S Z C Z E C IŃ S K I

Temat salonowy
Z ANOSI SIĘ NA TO, że obywatelom w  kwiecie wieku indziej a kto bacznym i nieuprze 

jeszcze przed przejściem pozwolę sobie przypomnieć, że dzonym okiem obserwuje szcze- 
na zasłużoną emeryturę ekshumuję tutaj wydarzenia cińskie osiedla, szczecińskie ulice, 

lub — co nie daj Boże — na sprzed lat kilkunastu! Epokę szczecińskie sklepy i szczeciń-- 
rentę inwalidzką, będę miał za- ŚDM i rrreprezentacyjnej archi- skie tramwaje — i nas, bez róż- 
szczyt pospacerować po salonie tektury ulicy Dworcowej. City niey płci i wieku na tych osie- 
miasta Szczecina. A wyznam przykrojone, a ściślej mówiąc dlach i ulicach, w  sklepach i w 
szczerze, iż zacząłem już tracić — przystrzyżone do pierwszych tramwajach... Nie będę stresz- 
nadzieję. Historia okazała się kilku koszarowych bloczków czai wielkomiejskiego savoir 
bowiem być wyjątkowo niełaska przy ulicy Malczewskiego. I a- vivre’u (chociaż kto wie, czy 
wn dla naszych wielkomiejskich wangardowy fenomen o wyso- nie warto by czegoś takiego dru 
ambicji i'to już od chwili, kiedy kości siedmiu zdaje się kondy- kować w „Kurierze“ w  odcin- 
— jakże grzecznie i cichutko — gnacji,- który eksperymentalnie kach?), powiem tylko, że — o- 
ośmieliłiśmy się zdradzić je po (a jakże!) wzniesiono w okolicy ceniąjąc . generalnie — jesteśmy 
raz pierwszy. Młodzieży tudzież niebuszewskiej gazowni, demon-

Krzyżówka nr 44
P o z io m o : 2. S ta ły  p rze d s ta w ic ie l G h a n y , 22. W y n ik  d z ia ła n ia  a r y tm e -  

p ań s tw a  za g ran icą , 6. M ia ra  o b ją -  tycznego, 
tości, 7. P ie rw o tn ia k  z g ro m a d y
k o r/e n io n ó ż e k , 8. R o zp us zcza ln ik  R o zw ią za n ia  p ro s im y  nadsyłać  
ży w ic  i  la k ie ró w , 9. Część c za p k i (w y łą c zn ie  na k a r tk a c h  p o czto w yc h ) 
w o js k o w e j, l l .  Je d n a  z g łó w n y c h  pod adresem  re d a k c ji — p l. H o łd u  

'atkit, 14. G ru b a  g a łąź, 15. G re c k a  P ru s k ie g o  8, w  te rm in ie  10-dnio-
b ó g in i ks ię życ a , 16. W s k a zó w k a  
g a ra  słonecznego. 18. W yspa w  za
ch o d n ie j części B a łty k u , 19. O d łam  
w y z n a n io w y  w  o b ręb ie  d an e j re łłg ii, 
21. N iechęć , p re te n s ja , 23. K w ia t  bal 
k o n o w y , 24. S k o czn y  czeski taniec; 
25. Część ro w e ru , 26. Zbocze n a
sypu .

P io n o w o : l

w ym , z d o p isk ie m  „ K rz y ż ó w k a  n r  
44” .

R O Z W IĄ Z A N IE  K R Z Y Ż Ó W K I N R  42

P o z io m o : p res ja , p o rte r, tarcza, 
spacer, A n d a lu z ja , lin , gad , k r o n i
k a rz , sza tan , ta le n t, r ik s z a , k a lin a . 

P io n o w o : p artia , sp e c ja ł, a rba .

2. L e g e n d a rn y  w ła d c a  K ra k o w a , 3.
J e d w a bn a  łu b  b a w e łn ia n a  tk a n in a  z 
p o łys k iem , 4. P o p u la rn y  c u k ie re k , N a g ro d y  ks ią żk o w e  w y lo s o w a li:  J.
5. L e w y  d o p ły w  W a rty , 9. B ra t  R o zpędow sk a — T rz e b ie ż , u l. D o l-  
E le k try , 10. P ism o  obiegow e, 12. na 2. E . K u c  — Ś w in o u jśc ie , u l.
P o e ta  u w a ża n y  za g łów nego  p rze d - G ru n w a ld z k a  17/9 i  M . K a d u s z k ie -  
sta w ic ie la  p o lsk iego  sy m b o lizm u
(1878— 1937), 13. R oz.legły, p la sk i
obszar, 14. N a jw ię k s z y  in s tru m e n t  
sm y c zk o w y , 17. B an d a , g ro m ad a , 20. R O Z W IĄ Z A N IE  K R Z Y Ż Ó W K I  
T w ó rc a  b a jk i g re c k ie j, 21. S to lica  W O JS K O W E J

P o z io m o : i .  h o lo w n ik , 5. m in a , 6 
O k a, 7. zasięg, 8. raca, 10. aw an s  
l l .  te rm in , 13. z łom , 14 A n d y , 15
B zu ra, 16. k ro k . 18. m a sk a . 19. ro- 
kada. 21. ro n t, 22. J a łta , 24. L e n i
no, 25. bao n , 26. m in e r. 27. g ra n a 
ty.

P io n o w o : 2. laser, 3. nagana, 4. 
kom andos, 5. m a rsz , 9. czoło, 11. ta 
b o r, 12, M a r ia , 16. k a ra b in , 17. K a 
to n , 18. m a jo r . 20. K o n in , 23. ło tr .

N a g ro d y  k s ią żk o w e  w y lo s o w a li:  J. 
K ie lis ze k  — K a m ie ń  P o m „  u l. D z ie r  
żyńs k ieg o  4/18. T . W estry ch  — 
Szczecin , a l. P ia s tó w  42a 5, I. Bsa- 
ła s ik  —  Szczecin , u l. A rm ii C zer
w o n e j 33/8. S. Iw a s z k ie w ic z  — Szcze  
c iii, u l. R u g iań s ka  51 a/14, J . P ie 
tru s ze w s k i — Szczecin , u l. W ie lk a  
24/7. J . J a n k o w s k a  — Szczecin , u l. 
K o p e rn ik a  13 1. B . K u ty n a  — Szcze
c in , u l. 9 M a ja  35/10, M . K aszow 
ska — Szczecin , u l. N iem ce w ic za  
38/8, A . Szałas — Szczecin, u l. J a 
g ie llo ń s k a  96/3, L . S obski —  Szczecin, 
u l. R y n k o w a  7/8, W . K u b ia c z y k  — 
S zczec in , u l. Szczerbcow a 1 a /5 . A . 
B o ry s io n e k  — Szczecin , u l. U rr.s ław y  
3?/35, J . A . B ie n ia s o w ie  — P o lic e , u l. 
W o js k a  P o ls k ieg o  5ń/13, Cz. F o ry c k i. 
S ta rg a rd  Szczee.. u l. K rzyw ou s te g o  
9 b/7, M . D ro zd e k  — Szczecin , u l. 
W ąsk a  9 a/37. A. B ie liń s k a  — Szcze
cin . u l. S zw o leże ró w  i  2, M . T rz e 
b ia to w s k i — Szczecin , u l. B o g us ła
w a  46/19, J . P lic h ta  —  Szczecin , u l. 
R u g iań s ka  51 a/14, I .  S tę p iń s k a  — 
Szczec in , p l. Ż o łn ie rza  4/1 a, E . P io 
tro w ic z  — Szczecin , a l. N ie p o d le 
g łości 14'13.

N a g ro d y  do od eb ra n ia  w  re d a k 
c j i ,  I I I  p ., pole. 53.

raczej w lesie, lub co najwyżej 
«trując go notabene jako trium w podmiejskich opłotkach. W 
falne curiosum wycieczkom kra tym sensie mury rosną szybciej 
jowym i zagranicznym.

Jeżeli w s p o m in a m  dziś o ty m  
w s zy s tk im , to  n ie d la te g o , żeb y  się 
znęcać lu b  szydzić  z k o g o k o lw ie k  
( „ Z  kogo  się śm iejec ie?” ). P ra g 
nę po p ro s tu  uśw iad o m ić  sobie i 
w sp ó lp iem icń co m . ja k  b a rd zo  to

od ludzi.

Na  s z c z ę ś c ie  — jak mi 
się wydaje - r  ł tutaj l i 
czyć możemy na nasze 

zdrowe ambicje. Na to, że uda 
podciągnąć poziom na- 

.■KwUr^iTiSS: TA ?&£ «eł codzienne), społecznej kultu
• •  ' • nasze m o ż ii-  ry do poziomu salonu. Albo

wiem — jak powiedział ongiś 
AK ZATEM  — zgodnie z niejaki de Levis — noblesse 
bardzo tym razem konkret oblige, a chociaż był to facetJ

wiedział to całkiem niegłupio.
B. CHOCIANOW ICZ

Rekord piosenkarza
N A Z W IS K O  25-lefcniego ja p o ń s k ie -  

ko  p io s e n k a rza  O s am i S e m iy o stii 
n ie  b y ło  ra c z e j zn an e  szerszej p u 
b licznośc i. W res zcie  je d n a k  ud a ło  
m u  się zdobyć u p ra g n io n ą  p o p u la r  
ność. O sam i u s ta n o w ił re k o rd  w  
sw o is tym  m a ra to n ie :  śp ie w a ł bez  
p rz e rw y  dw a dna i d w ie  noce. a  
d o k ła d n ie  —  48 godzin  i 21 m in u t.

ną, albowiem popartą od- pochodzenia książęcego,  ̂ czyli 
powiednimi decyzjami organiza klasowo nam obcy, dalibóg, po- 
cyjnymi — decyzją władz miej
skich Szczecin będzie miał wre
szcie swoje prawdziwe centrum, 
a z dostępnych informacji wy ni 
ka, że będzie to centrum na naj 
wyższy europejski połysk. Za mi 
liard 200 milionów zł, a tyle 
właśnie będzie to nas kosztowa 
ło, nasz śródmiejski salon po
winien wytrzymać konfrontację 
z podobnymi salonami na wscho 
dzie i na zachodzie, na północy 
i na południu. Chcemy wierzyć, 
że architekci nie zawiodą na
szych nadziei. Argument nagłe
go działania odpada całkowicie, 
jako że od pierwszego projekt-1 
do ostatecznego efektu (rok 
1978) upłynie chyba okrągłe 
dwudziestolecie, a pozwolę sobie 
przypomnieć, że był to akurat 
dostatecznie długi okres, aby 
starożytni Egipcjanie wznieśli 
piramidę Cheopsa. Maluczko 
więc, a współczesny reporter, 
kiedy zawita w celach zawodo
wych do zacnego grodu położo
nego u ujścia Odry, będzie mógł 
z czystym sumieniem rozpocząć 
swój essej od cytatu z trzyna
stowiecznego „Żywociarza św.
Ottona“ : „Szczecin, nadzwyczaj 
wielkie miasto...“

Natomiast mam pewne wątpi i 
wości, czy reporter ów, opisując 
za lat sześć nasze śródmiejskie 
wspaniałości, będzie mógł sfor
mułować odpowiednio elegancką 
opinię o nas samych. Refleksja 
taka nasuwa się z pewnością 
każdemu, kto nie ma zwyczaju 

^spluwać ,jia podłogę w swoim 
własnym M -3 lub gdziekolwiek,

lie  na w alką
z rakiem?
P R E M IE R  b ry ty js k i H e a th  

z le c ił zespo łow i ekspertów / zba  
d an ie , ja k  w ie lk ie  do d atko w e  
s u m y  n a leża ło b y  p rzezn a czy ć, 
ab y  w a lk a  z ch o ro b a m i nowo  
tw o ro w y m i w  W ie lk ie j B ry ta n ii 
p rzy n o s iła  lepsze re z u lta ty . W  
te j c h w ili b o w ie m  co ro k u  no
tu je  się tu ta j 180 tys ięc y  no 
w y c h  za.ehorow'ań na ra k a  i 
100—130 tys ięc y  zgonów , to  zna  
czy , że ju ż  eo p ią ty  B r y t y j 
c zy k  u m ie ra  na k tó rą ś  z od
m ia n  chorób  n a w  o tw o ro w yc h . 
S tw ie rd za  się tu , iż  r a k  czy n i 
ta k  w ie lk ie  postępy w  p ie rw 
szy m  rzę d z ie  d latego, że lu 
dzie sta rs i s ta no w ią  coraz w ię k  
szy p ro ce n t społeczeństw a , a 
je s t  to  w  w iększośc i w y p a d 
k ó w  choroba w ie k u  podeszłe
go. R ó w n o leg le  je d n a k  d o ty k a  
ona coraz w ię k s ze j lic z b y  m ło  
d y c h  lu d z i.

W  W ie lk ie j B ry ta n i i p rzezn a  
cza się o statn io  n a w a lk ę  z no 
w o tw o ra m i 80 m ilio n ó w  fu n tó w  
ro czn ie . Jest to  oko ło  4 p roc. 
ogółu w y d a tk ó w  p ań s tw a  zw ią  
z a n y c h  ze s łu żbą zd ro w ia  (iecz  
n ic tw o  w  p rze w a ża ją c e j części 
w  ty m  k r a ju  je s t uspołeczn io 
n e ). W  zw ią z k u  z ty m  s ta w ia  
się p y ta n ie :  czy  n ie  należa ło b y  
przezn a czy ć  n a w a lk ę  z ra k ie m  
w ię k s zy c h  sum . O d p o w ie d z i są 
je d n a k  ró żn e . T a k  n p . lo rd  
Z itk k c rm a n , k ie ru ją c y  w s p om 
n ia n ą  a n a liz ą  o św iad c zy ł, że 
w ię ks ze  s u m y  są po trzeb n e, 
a le  że p ie n iąd ze  n ie  ro zw ią żą  
w s zys tk ie go  — „ Z a  p ie n iąd ze  
n ie  m ożna k u p ić  n o w yc h  id e i“  
—  p o w ie d z ia ł on , i o d ra d z ił 
zb y t g w a łto w ne  pow ię ks zen ie  
fu nd u s zów  na a n ły ra k o w c  b a
d a n ia , bo się one po prostu  
z m a rn u ją . „F u n du s ze  n a leży  
p ow ię ks zać , a le  sy ste m atyc zn ie  
w  p rzec iągu  w ie lu  la t. W te d y  
ty lk o  w c h ło n ię te  będą e fe k ty  w  
nie i d adzą n ajlepsze w y n ik i“ .

D o d a jm y  na pociechę, że w  
tyc h  d n ia c h  tu te js zy  ko m ite t  
do b a d a n ia  n ie szk od liw o śc i le 
k ó w  „o czy śc ił z ra k o tw ó rc zy c h  
p o d e jrze ń ’* doustne ś ro d k i a n 
ty k o n c e p c y jn e  stosow ane w  
W ie lk ie j B ry ta n i i i in n y c h  k ra  
Jach od d łuższego czasu. W  
środ ow iskach  le k a rs k ic h  w y p o  
w ia d a jio  b o w ie m  o b a w y , że d łu  
g o trw a łs  stosow anie ty c h  śród  
k ó w  m oże p o w odow ać u ko b ie t  
n o w o tw o ro w e zm ia n y . D zies ięć  
ro d z a jó w  tyc h  ś rod k ó w  b a d a 
no p rzez  k i lk a  la t i w ła śn ie  
tera z p o d e jrze n ia  te  u zn an o  za  
bezpodstaw ne.

M A R E K  S O W A

M ów i na jpopularn ie jsza p iosenkarka B u łgarii

I W Ê &  n ę c i  m s æ ê e

i  m im  y
(Korespondencja z Sofii)

— BYC najpopularniejszą pio 
senkarką w kraju to nie tylko 
przyjemność ale i pewne obo
wiązki? — pytam L iii Iwano
wa, najpopularniejszą piosen
karkę Bułgarii.

—  ZAWSZE zdawałam sobie 
sprawę z tego, że piosenkarz 
estradowy najłatwiej zdobywa po 
pularność, śpiewając znaną, w y. 
lansowaną już uprzednio pioseiT 
kę, taką, którą każdy słyszał i 
nuci rano w łazience. Jeżeli za-

— OCZYWIŚCIE, o ile daw
niej śpiewałam modne przeboje 
zagraniczne, to dziś posiadam 

śpiewam dziś np. „Mammy w  swoim repertuarze nie więcej 
Blue“, jestem pewna, że zosta- niż dwie lub trzy zagraniczne 
nę nagrodzona o wiele mocniej- piosenki, które wykonuję właści 
szymi brawami, niż w przypad- wie dla odpoczynku. Poświęcam 
ku zaprezentowania po raz się interpretacji piosenek bułgar 
pierwszy nowej, nie znanej pio- skich, nowych, nie znanych sze- 
senki. Ale nie nęci mnie łatwy rzej publiczności. Piosenkarz e- 
sukces, jeżeli kiedyś pozwala- stradowy, który osiągnął pewną 
łam sobie n.a coś podobnego, to popularność powinien nie tylko 
dziś nie mogę już tego zrobić, wykonywać ale i poszukiwać. 
Popularność nakłada pewne obo odkrywać i popularyzować pio- 
wiązki. senki swego kraju, ściśle współ-

M A TO na pewno związek pracując z kompozytorami i poe
ze zmianą Pani repertuaru?

my także skazani na kolor. Nie
którzy nawet coś tam kolorowe 
go podobno już odbierają, lecz 
wspomniani wyżej fachowcy za 
każdym razem energicznie pod
kreślają że dzieje się to niejako 
nieformalnie, gdyż kolor co 
prawda jest, lecz można tu ra
czej mówić o jakimś „dzikim ko
lorze“ (od — „dziki lokator“), nie 
posiadającym jeszcze oficjalnego 
imprimatur. Faktem bezspornym

T o  jest to!
N IE  CHCIAŁBYM  nikogo jest, że obrazy kolorowe odbie- 

martwić, lecz z informacji ranę w naszym mieście przypo- 
lokalnej prasy wynika że minają zupę pomidorową pro- 

program I I  TVP nieuchronnie dukcji uspołecznionych zakła* 
zbliża się do Szczecina. Proszę dów masowego żywienia, nato- 
sobie tylko wyobrazić te konflik miast zastrzeżenia fachowców 
ty rodzinne, wynikłe na tle roz kojarzą mi się osobiście z wy- 
bieżnych zainteresowań stron, jaśnieniami specjalistów masar- 
aby uświadomić sobie całą, jak skich. tłumaczących zawsze fa
sie to dziś ładnie i uczenie mó- talną jakość naszych wędlin bra 
wi, złożoność problemu. kiem, czy też niewłaściwym sto-

Na tym jednak nie koniec sowaniem, przypraw. Aby rzecz 
zmartwień: fachowcy zgodnym wyjaśnić do końca, zwróciłem 
chórem głoszą chwałę telewizji się do pewnego bywałegoobywa 
kolorowej. Jednym słowem, czy tela, który oglądał przyzwoitą 
sie komuś podoba czy nie, jesteś telewizję kolorową na przyzwoi 

tym odbiorniku. Otóż, po krót-

DWA ŁYKI EKONOMIKI

S f f c f ż  f ł i o i i m i

Szczęśliwy w koszuli
nr B A G D A D Z K IM  k a lif ie  H a ru n -  k ła d z ie  na n ią  k a m iz e lk ę  z  w łó c z k i  

A l-R a s z id z ie  o p o w ia d a  się. że w ę  z p ó ło k rą g ły m  w y c ię c ie m . D o m in u -  
d ru ją c  in c o g n ito  po  sw o im  p ań s tw ie  ) e  w z ó r  k r a ty , od  n a jm n ie js z e j do 
.spotkał ra z  n ę d za rza , k tó ry  c zu l się n a jw ię k s z e j, w  ro zm a ity c h  to na c jac h  
bez zas trzeżeń  szc zęś liw y. P rz y g n ie  b a rw  „ c ie p ły c h ”  — b rą zu , c ze rw o -  
c io n y  tro s k a m i w ła d c a  p o p ro s ił b ie  nego , p o m arańczow ego , żó łtego, ro 
d a k a . żeb y  m u  p o d a ro w a ł s w o ją  żow ego  itp . N a  rogach k o łn ie rz a  
..szczęśliw ą“  ko szu lę . — N ie s te ty , p rzy s zy w a  się po m a ły m  g u z ik u  z  
nie m a m  w  ogóle k o s zu li — o d p o - p e r ło w e j m asy , ta k im  sa m y m  ja k  
w ie d z ia ł n ę d za rz . na zap ięc iu .

Z  an e g d oty  p ły n ie  m o ra ł, że d o - F a n a ty c z n y m  zw o le n n ik o m  torawa 
b ro b y t n ie  d a je  szczęścia. K a ż d y  tu  d a n o  m ożność noszen ia  go i  do  
n a to m ia s t m ę żczy zna  m oże p o w ie - k o s zu li f la n e lo w e j. W ów czas je d n a k  
dzieć, ja k  fa ta ln ie  cz ło w ie k  czu je  je j  k o łn ie rz y k  je s t  le k k o  u s z ty w n io -  
się  w  k rę p u ją c y m  p ancerzu  t rą d y -  n y  i  o  n u m e r  szerszy od  s zy i. żeby  
c y jn e j k o s zu li. D la te g o  ź re b i ły  k a -  n ie  „d u s ił“ . D o  f la n e lo w y c h  ko szu l 
r ie rę  ró żn e  g o lfy  i  s w e try  kosz-ulo- n ie  są w s k a za n e  k r a w a ty  z je d w a  
zastępcze, noszone bez k r a w a ta  i  b iu  i  tk a n in  je d w ab n o p o d ob n y ch , 
k o łn ie rz y k a . J e d n ak  koszu le n ie  za leca się n a to m ia s t k r a w a ty  z  cień  
d a ły  za w y g ra n ą  i w ła ś n ie  p ró b u ją  k ie j w e łn y  (e la n y ) a lb o  z  w łó c z k i 
się z re h a b ilito w a ć , zm ie n ia ją c  s w ó j (a n ila n y ) .  
fason  i g a tu n e k  tk a n in y .

T e j je s ie n i i  z im y  n a jm o d n ie js za  W  ta k ie j ko s zu li n a w e t w s p ó ł-  
je s t  ko s zu la  f la n e lo w a , noszona b e z  cze sn y  w ła d c a  po czu je  się szczęśli- 
k r a w a ta , w  d o d atku  z  o d p ię ty m  w y  —  oczy w iś c ie , w  rz a d k ic h  c h w i-  
g ó rn y m  g u z ik ie m , ró w n ie ż  gdy s ię  la ch  w o ln y c h  od k ło p o tó w , (ig)

Precz z odciskami!
OD LA T K ILK U N A STU  jak tym musi być! Nie wiemy tylko, 

Polska długa i szeroka niesie czy z wyboru Polski na miejsce 
sie ten rozpaczliwy okrzyk, ale obrad wypada się cieszyć, czy 
bez rezultatów. Wygodne, nie też wręcz przeciwnie. Brakuje 
uciskające i nie robiące odci- bowiem informacji, czy jest to 
sków obuwie, to jedno z ma- dowód uznania dla naszych o- 
rzeń rodaków, które jakoś nie siągnięć, czy może specjaliści po 
może doczekać się realizacji, stanowili obradować w  miejscu, 
Wygląda jednak na to, że nie gdzie problem jest najbardziej 
my jedni mamy takie kłopoty, bolesny — w  przenośni i dosłow 
Oto w  Krakowie na temat zdro nie.
wotności obuwia obradowało C H O C  na te m a t p ra k ty c z n e j ja  
Międzynarodowe Sympozjum, ko ś c i, w y g o d y  n aszych  b u tó w  m o ż- 
Skoro specjaliści z całego nie- S
r n a l  ś w ia t a  s p o t k a l i  Się, b y  r a -  te o r ii , a  być m oże ona w  p e w n y m  
d z ić  n a  t a k i  o o z o r n ie  m a ło  s to p n iu  w y tłu m a c z y  p rz y c z y n y  k io -  
s k o m p l ik o w a n y  t e m a t  -  coś w

--------------------------------- ------- m n ie  m oże b yć  zastosow ane do p ro 
d u k c ji o b u w ia , szczegó ln ie  w  d n iu  
d zis ie js zy m , g d y  o prócz szew skich  
u m ie ję tn o śc i ] usług w  grę w c h o 
dzą k o n ta k ty  z w ie lk ą  c h e m ią , m a 
szy n am i i n o w y m i su ro w c a m i. Ja k  
b o w ie m  zm u sić  sztuczne s k ó ry , b y  
u d a w a ły  p ra w d z iw e , b y  p o sia d ały  
w s zys tk ie  w a lo ry  surow ca n a tu ra l
nego, k tó re g o  na św iec ie  coraz  
m n ie j w  s tosunku  do rosnących  
potrzeb?  N ie  je s t to  s p ra w a ła tw a  
—  w ie m y  z p r a k ty k i — a ja k  się 
o ka zu je  i w  te o rii n ie  w s zys tk o  
jeszcze ro zw ią za n o . Ś w ia d c zą  o ty m  
n ie k tó re  ty lk o  te m a ty  K ra k o w 
sk iego S y m p o z ju m : „O  now oczes
n y c h  te c h n ik a c h  w y tw a rz a n ia  obu
w ia , z a p e w n ia ją c y c h  le kkość , e la 
styczność i  h ig ie n ę  o b u w ia ” , „O  
w p ły w ie  w k ła d ó w  m a te ria ło w y c h  
ch o le w k i i spodów  na w ła śc iw o ś c i 
h ig ie n iczn e  o b u w ia ”  itp .

NAW IASEM mówiąc, przyto
czone wyżej tematy opracowane 
zostały i wygłoszone przez pol
skich teoretyków, z czego moż
na by wyciągnąć wniosek, że w  
„czystej“ nauce lepsi jesteśmy 
niż w praktyce albo też, że teo
ria sobie, a praktyka sobie... 
Miejm y nadzieję, że jednak teo 
ria wesprze praktykę i zacznie 
stąpać po ziemi przyodziana w 
wygodne i  higieniczne buciki.

(E. D.)

kim wywędzie teoretycznym, 
następnie szczegółach dotyczą
cych programów jakie oglądał 
(a były to programy polskie), 
człowiek ów tak podsumował 
swoje wrażenia: „A kiedy emi
sja w kolorze dobiegła końca i 
nastąpił powrót do obrazów 
czarno-białych, ogarnęło mnie 
przygnębienie! Tak eudowny, i 
ułudny zarazem był ów koloro
wy świat“.

A więc nie ulega chyba wąt
pliwości, że telewizja kolorowa 
to jest właśnie to na co czeka
my. I  chociaż po chwili namy
słu doszedłem do wniosku, że ja 
osobiście dosyć często doznaję 
uczucia przygnębienia oglądając 
ten i ów program mimo że u- 
przednio niczego w  kolorach nie 
widziałem. Powodów tego stanu 
rzeczy upatrywać jednak raczej 
należy w specyficznej konstruk 
cji psycho-fizycznej odbiorcy, 
niż wnioskować że to co mu się 
akurat nie podoba jest złe i chy 
bione. Poczekajmy,, niech no tyl 
ko nadejdzie ten p r a w d z i w y  
kolor, a wówczas zwiędną wszel 
kie formy krytyki telewizyjnej,, 
gdyż wszystko będzie wówczas 
takie dobre, śliczne i słodkie 
jak kolorowe pocztówki z ob
cych krajów.

VO X

tami.
— NAJWAŻNIEJSZE jest chy 

ba podejście do publiczności, u- 
miejętność nawiązania z nią ści
słego kontaktu?

— GDY brałam udział w  ja
kimś krajowym czy zagranicz
nym festiwalu, lub po prostu 
występowałam z koncertami, 
zawsze starałam się narzucić słu 
chaczom własny sposób interpre 
tacji piosenki. Zazwyczaj to się 
udawuło i ten sukces najbar
dziej mnie cieszył. Jest niesły
chanie przyjemnie kiedy się sły 
szy jak ludzie w  różnym wieku, 
kobiety i .mężczyźni, młodzież 
szkolna niicą moją piosenkę.

— PODOBNO lubi Pani naj
bardziej piosenki traktujące o 
miłości?

— N IE  jest prawdą, że przed
kładam piosenki miłosne nad 
inne. Lubię po prostu ładne, li
ryczne i melodyjne piosenki, ta
kie które odpowiadają moim 
możliwościom głosowym i mojej 
emocjonalności. Zresztą sądzę, 
że publiczność w  pełni się ze 
mną zgadza.

— POPULARNOŚĆ ma swoje 
przyjemne strony?

— I  TO BARDZO DUŻO. O- 
trzymuję tysiące listów, serdecz
nych. czasami śmiesznych. Piszą 
do mnie ludzie różnego wieku i 
zawodów. W  niektórych listach 
zawarte są... małżeńskie propo
zycje. Zupełnie obcy ludzie kła
niają mi się na ulicy, uśmiecha 
ją się do mnie. To jest najprzy
jemniejsza część popularności 
piosenkarza.

— JAK fa n i widzi przyszłość 
piosenki bułgarskiej?

— JESTEM przekonana, 
klucz do osiągnięcia wyższego 
poziomu naszej piosenki estrado 
wej leży we wspólnych wysił
kach poetów, muzyków-kompo- 
zytorów i wykonawców piosenki 
estradowej. Robi się wiele w 
tym kierunku ale — mogę to 
śmiało powiedzieć — jest tu je
szcze wiele do zrobienia.

Rozm. I. W YLKOW A

Mlfso tl. makulatury?
ZESPÓŁ angielskich naukow

ców- opracował ostatnio — jak  
donosi o tym czasopismo „Bir
mingham Post“ — oryginalną 
technologie wykorzystania ma
kulatury na pokarm dla świń. 
Polega ona na dodaniu do ce
lulozy otrzymanej z makulatu
ry związków azotowych i" prze
robieniu tak otrzymanej masy 
przez odpowiednie szczepy bak
teryjne. Czy będzie to smako
wać wieprzom, a otrzymane z 
nich mięso — ludziom, na ra
zie nie wiadomo... (AR-WEZ)

—  LU DZIE, ile razy mam powtarzać, że to nie kamera tele
wizyjna tylko teodolit? I

Tyt. oryginału: „FEAR IS THE KEY”
— tłumaczył: Mieczysław DERBIEN
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Wyskoczyłem z chevroleta pociągając za sobą dziewczynę. 
Dwa samochody były wielkie, trzeci — natomiast był ma
łym sportowym wozem. W stacyjkach nie było kluczy, ale 
właściciel sportowego samochodu, tak jak zresztą większość 
kierowców, pozostawił drugi klucz w skrytce na desce roz
dzielczej. Kluczyk znajdował się pod rękawiczkami. Mogłem 
pozostawić Chevrolet na tym parkingu. Byłby to jednak nie
rozważny krok. Tak długo będę bezpieczny, jak długo bę
dą go szukać nie zwracając uwagi na pospolitych złodziei 
samochodów. Gdyby znaleźli Chevrolet na parkingu, cała 
zamiana na nic by mi się nie przydała.

W minutę później wjeżdżałem do miasta. Na ulicach było 
pusto. Nie zastanawiałem się ani przez chwilę. Skręciłem 
w pierwszą aleję, po której obu stronach stały wille. Za
uważyłem, otwarty garaż. Wjechałem do niego. Zgasiłem 
silnik i zamknąłem za sobą drzwi.

Kiedy po trzech minutach wyszliśmy z garażu nie zwra
caliśmy już na siebie takiej uwagi. Przypadek sprawił, że 
młoda dziewczyna nosiła zieloną bluzkę z krótkimi rękawa
mi, dosłownie w tym samym odcieniu, co moje ubranie. Ten 
szczegół powtarzany byl raz po raz w komunikatach radio
wych. Teraz nie nosiła już tej bluzki, a biały kostium ką
pielowy, który miała na sobie, podobny był do tysiąca in
nych, zakładanych przez młode dziewczyny na wakacjach. 
Ja także postarałem się o inny wygląd. Włożyłem marynar
kę na lewą stronę. Krawat schowałem do kieszeni. Wykom
binowałem sobie nakrycie głowy z białego szala i przykry
łem nim szramę. Kosmyk rudych włosów, który mógł wy
stawać na skroni, pokryłem szarą kredką znalezioną w to-
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rebce dziewczyny. Może nie byl to najbardziej odpowiedni 
kolor włosów, w każdym razie nie był to kolor rudy.

Pod bluzą i marynarką ukryłem rewolwer.
Szliśmy powoli, aby nikt nie zauważył, że kuleję. Do

tarliśmy do parkingu w ciągu trzech minut. Sportowy sa
mochód stał w dalszym ciągu na tym samym miejscu. Byl 
to również Chevrolet, o takim samym silniku jak poprzed
ni. Na tym jednak kończyło się podobieństwo. Był to mały 
dwuosobowy samochód, taki sam jak te, które prowadziłem 
w Europie. Wiedziałem, że z łatwością wyciągnę nim 180 
kilometrów na godzinę.

Poczekałem chwilę. Kiedy wielka ciężarówka naładowana 
kamieniami przecięła nam drogę, wykorzystałem hałas, 
aby włączyć silnik. Mimo to jednak grupa osób na plaży 
musiała poznać charakterystyczny szum silnika. Zobaczyłem 
jak  wyciągali w moją stronę szyje i przyglądali się ze zdzi
wionymi minami. Spostrzegłem również przerażoną minę 
panny Ruthven, gdy zauważyła, że ruszam w tym samym 
kierunku, skąd przyjechaliśmy

— Wiem, wiem! — warknąłem. — Myśli pani, że jestem 
wariatem, ale mój pomysł nie jest wcale taki szalony jak 
pani sądzi. — Najbliższa barykada nie powinna być zbyt 
daleko i  jestem przekonany, że tym razem wymyślą coś 
takiego co potrafiłoby zatrzymać pięćdziesięciotonowy czołg. 
Mam nadzieję, że pcmyślą, iż spodziewałem się tego i o- 
puściłem główną szosę, kierując się na mniej uczęszczaną 
drogę. To zupełnie możliwe. Na ich miejscu myślałbym tak 
samo. Logicznie rozumując powinienem jechać na wschód. 
A my pojedziemy na południe... Tego nie oczekują. Następ-
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nie ukryjemy się na kilka godzin.

— Ukryjemy się, dobre sobie! Gdzie pan chce się ukryć?
Nic nie odpowiedziałem. Dziewczyna ciągnęła zdenerwo

wanym głosem.

— Proszę mi pozwolić odejść... Bardzo pana proszę! Teraz 
jest już pan bezpieczny. Sam pan sobie poradzi. Niech mi 
pan pozwoli odejść!

— Niech pani me będzie dziwaczką — odpowiedziałem. — 
Jeżeli pozwolę pani odejść, to za dziesięć minut wszystkie 
gliny to całej okolicy będą dokładnie wiedziały, jakim  jadę 
samochodem i  którędy. M a mnie pani za tak wielkiego 
głupca?

— Dlaczego pan mi nie ufa? — spytała natarczywie.
Od dwudziestu minut nie strzelałem już do nikogo. Dziew

czyna przestała się bać.
— Przecież mogłabym robić znaki ręką do ludzi, krzyczeć 

w chwilach, gdy pan zwalnia albo uderzyć pana wtedy, gdy 
pan się tego najmniej spodziewa.

— Ten policjant. Donelli — przerwałem je j obojętnym 
głosem — ciekawe czy nie wyciągnie kopyt?

Nie musiałem do tego niczego dodawać. Zbladła. Mimo to 
była odważna i uparta.

— Panie Talbot, mój ojciec jest chorym człowiekiem — 
po raz pierwszy nazwała mnie moim nazwiskiem dodając 
przy tym słowo „pan”. — Przeraża mnie myśl, co może mu 
się stać, gdy o wszystkim się dowie...

(Ciąg dalszy nastąpi)
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N a w arszaw skim  parkiecie

Trema odebrała Pogoni
wiarę w e  w łasne  siły

KO SZYKARZE szczecińskiej Pogoni zmierzyli się w  sobotę 
na parkiecie stołecznej Akademii Wychowania Fizycznego 
z drużyną warszawskiego AZS. Mecz zakończy! się zwycię
stwem akademików 95:58 (44:29).

------------------------------------------------------------ -------- --  I*O G O N : S ie m iń s k i (27), W a n io re k
(1 fi), ■ K oś (G), K a źm ie rc za lc  (3 ) . K ra -  
soń (2 ), C z e rw iń s k i (2), K o s ia k  (0), 
K ra w c z y ń s k i (0), B a lczew slc i (0 ), 
t .u ks za  (0).

Przełożono obrady 
Podkomitetu 

d/s kultury Fizycznej
W  P IĄ T E K  w  g m ac hu  W K K F iT  

o d b y ło  s ię  p osiedzen ie  P o d k o m ite tu  
d /s  K u ltu r y  F iz y c z n e j pośw ięcone  
a n a liz ie  ro z w o ju  s p o rtu  szko lnego  
w  św ie tle  d z ia ła ln o ś c i za rzą d ó w  Po  
w ia to w y c b  i  Z a rz ą d u  O kręg o w e g o  
S Z S . N ie s te ty , w  t ra k c ie  d ys ku s ji 
o k a z a ło  s ię , że  m a te r ia ły  p rze d s ta 
w io n e  p rz e z  Z a rz ą d  O k rę g u  S zk o l
n eg o  Z w ią z k u  S p o rto w eg o  b y ły  n ie 
p e łn e . w  t e j  s y tu a c j i zo b o w ią za n o  
Z O  S Z S  do po n ow n eg o  o p rac o w an ia  
m a te r ia łó w  i p rze ło żo n o  o b ra d y  na 
te rm in  p ó ź n ie js z y . (d)

Dziś w południe

Pogoń-BOW
PO 2-TYGODNIOW EJ przer

w ie kibice piłkarscy znowu zo
baczą jedenastkę Pogoni, tym 
razem w pojedynku z ROW. 
Dzisiejszy mecz — przedostat
nie spotkanie portowców w run 
dzie jesiennej — rozpocznie się 
o godz. 13.

Drużyna szczecińska jest do
brze przygotowana do tego po
jedynku. Poza Boguszewiczem, 
który ma nogę w gipsie, pozo
stali piłkarze są zdrowi. Trener 
E. Zientara będzie mógł wysta
wić najlepszy skład. W obozie 
portowców panuje dobry na
strój — liczy się na zdobycie 
dwóch punktów. Zadanie jest 
trudne. ROW bowiem także po
trzebuje punktów i niewątpli
wie będzie dążył do remisu. 
Zanosi się na to, że dzisiejszy 
mecz będzie pojedynkiem defen 
sywy górników z Rybnika z 
napadem Pogoni.

Jak zwykle w takich meczach 
irużyna gospodarzy liczy na 
doping, oczywiście sportowy. 
Niestety, na naszych boiskach 
coraz częściej pojawiają się lu
dzie, którzy nie potrafią zacho
wywać się kulturalnie. Z try
bun nierzadko padają wulgar
ne słowa. Ostatnio na stadionie 
Pogoni pojawili się także „pi
rotechnicy”, z raki etami. Zbyt 
to niebezpieczna zabawa, aby 
ją  tolerowano, (r)

A Z S :  O p a la  (20), O leszlciew icz
(20), C a łk a  (19). K a lin o w s k i (17), 
M o rys iń s lc i (9 ) , P n ie w s k i (8), P ie 
tra s z a k  (2), K a p u ś c iń s k i (2 ), S id o - ■ 
ro w s k i (0).

W YSTĘPU beniaminka ko
szykarskiej ekstraklasy oczeki
wano w Warszawie z dużym 
zainteresowaniem. Zwycięstwo 
Pogoni nad Kcsovią sprawiło, 
że w zespole akademików w y
czuwało się duże napięcie. K i
bice natomiast liczyli na cie
kawe i emocjonujące widowi
sko.

Rzeczywistość okazała się jed 
nak inna. AZS, mimo iż grał 
na nie najlepszym poziomie, od
niósł zwycięstwo bez większego 
trudu. Pogoń zaprezentowała się 
bowiem w stolicy bardzo m i
zernie. Sobotni mecz był naj
słabszym występem szczecinian 
w I  lidze.

Nasza drużyna jedynie przez 
pierwszycłi 13 minut potrafiła 
nawiązać równorzędną walkę z 
akademikami. Później trema o- 
debrała Pogoni wiarę we w ła
sne siły. W szeregi portowców 
wkradł się chaos. Poczynania 
szczecinian stały się żywiołowe 
i nieprzemyślane. Gospodarze 
bez trudu więc rozbijali wszel
kie ataki szczecinian. Nasi za
wodnicy zaczęli też nagminnie 
luulłować. Nieporadnie interwe
niowali również w obronie, co 
wyraźnie ułatwiało akademikom 
zdobywanie punktów.

W  sumie sobotni mecz stal 
na słabym poziomie. Był wido
wiskiem mało emocjonującym. 
Swoje wysokie zwycięstwo go
spodarze więcej zawdzięczają

nieudolności Pogoni, niż w ła
snym umiejętnościom.

Dziś oba zespoły rozegrają 
pojedynek rewanżowy.

Sobotnia porażka nie załama
ła jednak szczecińskiej druży
ny, która zamierza w  niedzielę 
dać z siebie wszystko, by po
twierdzić, że poprzednio uzy
skane zwycięstwa nie były dzie
łem przypadku, (jagr)

IMPREZY SPORTOWE

G O D Z . 9 —  ś w ie tlic a  sza ch o w a  
u l. 5 L ip c a  —  in d y w id u a ln e  czacho  
w e  m is trz o s tw a  o k rę g u  w  g rze  b ły 
s k a w ic z n e j.

G O D Z . 10 —  s ta d io n  p rz y  u l. K o r 
d eckiego  —  le k k o a t le ty c z n e  k o re 
s p o n d e n c y jn e  m is tr z o s tw a  P o ls k i 
klubów - u c ze ln ia n y c h .

G O D Z . 10 —  h a la  W D S  —  m ecz  
k o s z y k ó w k i o  m is trzo s tw o  I I  lig i  
C z a rn i —  A Z S  L u b lin .

G O D Z . 13 —  s ta d io n  P o g o n i — 
m ecz p i łk i  n o ż n e j o m is trzos tw o
I  l ig i Pogoń  —  R O W  R y b n ik .

G O D Z . 14 —  s ta d io n  w  L as ku
A rk o ń s k im  —  m e c z  p iłk i  n o żn e j o 
m is trzo s tw o  l ig i  o k rę g o w e j A rk o n ia
I I  — F lo ta .

C zarn i g rać, A rko n ia  gola!

Gwardziści wygrali 
szczecińskie tierby
M IM O  przenikliwego zimna sporo sympatyków piłki noż

nej przybyło wczoraj na stadion przy ul. Szopena by zoba
czyć bezpośredni pojedynek dwóch naszych I I I  ligowców Czar
nych i Arkonii. Szczecińskie derby zakończyły się zwycięst
wem gwardzistów 1:0 (0:0). Jedyną bramkę z rzutu karnego 
uzyska! Kudła.

R. Ż m u rk o  
srebrnym medalistą

Z BUDAPESZTU powróciła 
ekipa dżudoków uczestnicząca 
w  rozegranych w tym mieście 
mistrzostwach K D L pionów 
gwardyjskich. Piękny sukces 
odniósł tam reprezentant szcze
cińskiej Arkonii, Ryszard Żmur
ko, który wywalczył srebrny 
medal w wadze ciężkiej.

Polswiak trzeci
w  „ G ra n d  P rix“ 

Jeleniej G ó ry
T R Z E C IĄ  s e r ię  k o la rs k ic h  za w o 

d ó w  p rz e ła jo w y c h  o „ G ra n d  P r ix “  
J e le n ie j G ó ry  w y g ra ł w ic e m is trz  
ś w ia ta  w  te j  k o n k u re n c ji C zec h o- 
s ło w a k  F is c h e r w y p rz e d z a ją c  o 27 
s e k u n d  L a b u s a  (D olnoślązalC  Je le 
n ia  G-óra) i  o  39 se k . P o le w ia k a  
(G r y f  S zc zec in ).

W  k la s y f ik a c ji  po trz-ech w y ś c i
gach p ro w a d z i Labus.

Z a w o d y  ro z g ry w a n o  w  c ię ż k ic h  
w a ru n k a c h  a tm o s fe ry c zn y c h  —  p a
d a ł deszcz i b y ło  z im n o . T ra s a  b y 
ła  b ag n is ta  i  o d c in k a m i tru d n a  do  
s zy b k ie g o  p rz e je c h a n ia . W y s ta r to 
w a ło  33 za w o d n ik ó w , a w y ś c ig  u -  
ko ń c zy ło  20 k o la rz y .

- Czarni: Kornet, Różański, Bo
ro wiak, Borejszo, Stefanik. Las
kowski, Skalski, Lech, M ikuli- 
szyn (Jabłonowski od 73 min.), 
Kuniszewski, Gregorcewicz (No
ga od 30 min.).

Arkonia: H. Kluczyk, Krysty- 
niak, Gradek, Gogacz, Janocha, 
Lężak, Kollarczyk (Olejnik od 
78 min.), Fliśnik, Kwiatkowski, 
Tusiński, Kudła.

W c zo ra js ze  s p o tk a n ie  p rz y p o m in a 
ło  do z łu d ze n ia  p rz y ja c ie ls k i p o je 
d y n e k  i  g d y b y  n ie  częste fa u le , 
c h w ila m i w rę c z  z ło ś liw e , m ożna b y  
p om yśleć, że to  m e cz  k o n tro ln y , w  
k tó ry m  w y n ik  n ie  o d g ry w a  żad n e j 
ro li .  O b a  zespo ły  g ra ły  w o ln o  i n ie 
z b y t  u w a żn ie . C za rn i w zm o c n io n ą  
d e fe n s y w ą , a ta k u ją c  z k o n trw y p a -  
dów , A rk o n ia  n a to m ia s t ca łą  sw ą  
u w a gę  s k u p ia ła  n a  g rze  w  środ k u  
b o isk a . N ic  też  d z iw n e g o , że do 
p rz e r w y  w ła ś c iw ie  n ic  c iek aw e g o  
n ie  d z ia ło  s ię  n a  b o isk u . P o  z m ia 
n ie  s tro n  m ecz n ie c o  s ię  o ż y w ił. 
G w a rd z iś c i zac zę li b a rd z ie j zdecy
d o w a n ie  a ta k o w a ć  i  s tw o rz y li k i l 
k a  g ro źn yc h  s y tu a c ji pod b ra m k ą  
K o rn e la . P o  je d n y m  z  ta k ic h  a ta 
k ó w  K w ia tk o w s k i zo s ta ł s fa u lo w a -  
n y  n a  p o lu  k a rn y m  i a r b ite r  p . 
M a ć k o w s k i z P o zn a n ia  p o d y k to w a ł 
r z u t  k a rn y , k tó ry  p e w n ie  eg ze kw o 
w a ł K u d ła . S tra ta  b ra m k i p o d e rw a 
ła  n ie c o  zespól g o spodarzy do w a l
k i .  n ie s te ty  w  zespole sp ó łd z ie lc ó w  
z a b ra k ło  s k u te czn e g o  S trze lca , k tó 
r y  m ó g łb y  zm ie n ić  re z u lta t  spo
tk a n ia .

W  s u m ie  m e c z  s ta ł n a  s ła b y m  po 
z io m ie . A rk o n ia  o k a z a ła  s ię  zespo
łe m  le pszym  te c h n ic z n ie  n ie  u m ie 
ją c y m  je d n a k  tego  w y k o rz y s ta ć . 
C z a rn i za g ra li n a  s w y m  n o rm a ln y m  
p o z io m ie  i  p rz y  o d ro b in ie  szczęścia  
m o g lib y  z re m is o w a ć  z  w ic e lid e re m  

tabeli. (d)

f iD  W IE LU  już lat' ekspan- 
"  sja sportowa w  alpinizmie 

kieruje się w stronę sezonu zi
mowego. Bardzo wyraźnie w i
dać to na przykładzie Alp, sta
nowiących kolebkę i  główną a-  
renę międzynarodowego alpiniz
mu. Przejścia sportowe dokony
wane iv okresie zimy kalenda
rzowej mają znacznie większy 
ciężar gatunkowy i ceni się je 
szczególnie wysoko. Zima jest 
naturalnym selekcjonerem war 
tości i  wyznacznikiem klasy 
sportowej alpinistów. Jeśli w 
sezonie letnim w masywie Mont 
Blanc wspina się kilka tysięcy 
osób, to zimą robi to nie wię
cej niż 20—30 alpinistów. Po
zostają sami najlepsi, których 
nie są w  stanie odstraszyć zwie 
lokrotnione trudności czyhające 
na drodze do sukcesu.

Polscy alpiniści od wielu już 
lat znajdują się w europejskiej 
czołówce „zimowców”, z powo
dzeniem dotrzymując kroku 
wspinaczom z krajów ałpej- 
skich. Co roku w kronikach 
alpejskich na czołowych miej
scach odnotowuje się przejścia 
zimowe polskich zespołów, a 
pierwsze zimowe przejście Wiel

Polscy alp iniści p rzygotow ują  się 

do bardzo trudne j próby

W  styczniu
ZIMOWA WYPRAWA
w  H indukusz

kiego Filara Narożnego Mont 
Blanc zaliczone zostało do jed
nego z najwspanialszych przejść 
w historii alpinizmu.

W  O K R E S IE  z im o w y m  w y s o k ie  
g ó ry , s ięg a jąc e  s w y m i w ie rz c h o łk a 
m i po n ad  7 000 m , do  te j p o ry  d o 
syć sk u te czn ie  b ro n iły  s ię  przed  
in w a z ją  a lp in is tó w . N ie u c h ro n n ie  
n a d c h od z i je d n a k  c h w ila  k ie d y  od
w ie c zn ą  z im o w ą  ciszę g ó r zak łó c ą  
e k s p e d y c je  a lp in is ty c z n e . Jest to 
p ra w id ło w o ś ć  w y n ik a ją c a  z  te n d e n 
c j i  ro z w o jo w e j a lp in iz m u  w y so k o 
ściow ego. C hcąc zo stać p io n ie re m  

w  te j d z ie d z in ie  trz e b a  n ie zw ło c zn ie

p o d ją ć  d z ia ła lno ś ć , że b y  n ie  dać  
się w y p rze d z ić  in n y m .

W YCHODZĄC naprzeciw tym  
zjawiskom, Polski Klub Wyso
kogórski wysyła na początku 
stycznia 1973 r. pierwszą zimo
wą wyprawę w Hindukusz Af- 
gański. Pod kierownictwem An
drzeja Zawady wyjedzie 10-oso- 
bowa ekipa, która stawia sobie 
za cel wejście na Noszak (7 492 
m). Stoi przed nami niezmier
nie trudne i  skorąplikowane za

danie o wielu niewiadomych. 
Znany jest tylko cel jaki sobie 
wytknęliśmy — Noszak.

W  Ś W IA T O W E J  lite ra tu rz e  geo- 
g ra fic z n o -a lp in is ty c z n e j b ra k u je  ja 
k ic h k o lw ie k  o p ra c o w a ń  c h a ra k te ry 
zu ją c y c h  z ło żo n ą  p ro b le m a ty k ę  m e  
tc o ro io g ic z n o -k lim a ty c z n ą  tego re 
jo n u  w  o kre s ie  z im o w y m . J a k  do
tyc hc zas  je s t  to  te r ra  in c og n ita .

P ie rw s zy m  p ro b le m e m  do ro z w ią 
z a n ia  b ęd z ie  d o ja z d  w  re jo n  d z ia 
ła n ia  w y p ra w y , do  m ie jscow ości 
Q asi D e li, le żą c e j w  g łę b i d o lin y  
r z e k i P ia n d ż , w  tz w . w o rk u  w a -  
ć h a ń s k im . W g  je d n y c h  ź ró d e ł re jo n  
te n  w  o kre s ie  z im o w y m  o d c ię ty  je s t  
od  św ia ta , w g  in n y c h  is tn ie je  m oż
liw o ś ć  d o ja zd u . C zy  m o ż liw e  będzie  
d o jśc ie  pod N osza k?  N ic  przec ież  
n ie  w ia d o m o  o in te n s y w n o ś c i o p a
d ó w  a n i o g ru b o śc i p o k ry w y  śn ież
n e j. J a k  n is k ie  te m p e ra tu ry  p a n u 
ją  w  ty m  o kre s ie  w  górach?

Jeszcze długo można byłoby 
stawiać znaki zapytania. Odpo
wiedź otrzymamy dopiero po 
przybyciu na miejsce. Będzie to 
pod każdym względem wyprą 
wa pionierska. Uwieńczyć ją 
chcemy pierwszym w historii 
światowego alpinizmu wejściem 
zimowym na szczyt siedmioty- 
sięczny, otwierając tym samym 
nowy rozdział w  jego dziejach.

Tadeusz PIOTROW SKI

AFISZ zapowiadający zi
mową olimpiadę w Denver 
prezentowany przez trzech 
studiujących w USA Nor
wegów, będzie już tylko 
pamiątką i gratką dla ko
lekcjonerów. Jak wiadomo 
mieszkańcy Denver wypo
wiedzieli się przeciwko or
ganizowaniu w tym mie
ście olimpiady w 1976 ro
ku.

(CAF—AP—telefoto)

Zamiast sprawozdania
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uprawiać sport?
S M U T N Ą  m in ę  m in i tre n e r S. P ie -  

ce w ic z  o g lą d a ją c  w c zo ra js zy  p o je 
d y n e k  s w yc h  p o d op iec zny ch  z  lu 
b e lsk im  A Z S . T ru d n o  zre sztą  się  
d z iw ić . R e fle k s ji b y ło  sporo . M o żna  
n au c zyć  k o s z y k a rk i p ra w id ło w e g o  
i  skutecznego  rz u tu . M o żna  w y -  
tre n o w a ć  szybkość i  w y trz y m a 
łość. P o trzeb n y> je s t  je d n a k  je d en  
w a ru n e k . Ż m u d n a  p rac a  n a t re n in 
gach. T y m c za s e m  og ląd a ją c ' dz ie n 
n ik  za jęć  s e k c ji k o s z y k ó w k i S K S  
C za rn i, n a  palca ch  m o żn a  policz-yć 
tre n in g i, n a  k tó ry c h  o b ecnych  b y ło  
9 d z ie w c z ą t!  Z  ta k ą  lic zb ą  za w o d n i 
czek n ie  ty lk o  tru d n o  ć w iczy ć  ja 
k ie k o lw ie k  w a r ia n ty  tec hn iczn e , a le  
w rę c z  n ie m o ż liw e  je s t  w p ro w a d ze 
n ie  fra g m e n tó w  g ry  — p o d s ta w y  
nowoczesnego tre n in g u . N ik ła  f r e k 
w e n c ja  n a za jęc iac h , to  je d n a k  ty l 
k o  je d e n  k ło p o t. N a s zy m  lzo s zyk ar-  
k o m  n ie  ty lk o  b ra k  je s t  z a p a łu  do  
p ra c y , a le  ta k ż e  chęci do g ry . W y 
s tę pu jąc e  w c z o ra j n a  p a rk ie c ie  
d zie w czę ta  ro b iły  w ra ż e n ie  zn u d zo 
n y c h  i  zd z iw io n y c h , żc k toś w y m a 
ga od  n ic h  ja k ie g o ś  w y s iłk u . P o 
s ta w ę  ta k ą  z w y k le  w  sp o r
to w y m  ję z y k u  o k re ś la  się d e
lik a tn ie  b ra k ie m  w o li w a lk i .  Po  
w c z o ra js z y m  w y s tę p ie  trze b a  je d 
n a k  u ż y ć  o k re ś la n ia  b a rd z ie j a d e k 
w a tn e g o . P o  p ro s tu  b ra k  a m b ic ji . 
P o d s ta w o w e j ce chy ka żdego  spor
to w ca , bez k tó re j n ie  m a  co m a 
rz y ć  o sukcesach.

K o s z y k a rk i szczec ińskie  n a leżą  do  
n a jm ło d s zy c h  zespo łów  to I I  lid ze . 
D ru ż y n y  ta k ie  c h a ra k te ry z u je  z w y 
k le  z a p a l, ro zm a c h  w  g rze, pe łne  po 
św ięc en ie  i  a m b ic ja . S k o ro  w ię c  
C za rn e  p re z e n tu ją  w rę c z  o d w ro tn e  
cechy p rze s ta ń m y  w ią z a ć  z n tm t  
ja k ie k o lw ie k  n a d z ie ja . I  z a d a jm y  
p y ta n ie . D z ie w c zę ta  c zy  chcec ie u- 
p ra w ia ć  sport?
P .S .

P ie rw s z y  p o je d y n e k  p rze d  w ła s 
n ą p u b lic zno ś cią  k o s z y k a rk i C za r
n yc h  p rz e g ra ły  z  A Z S  L u b lin  62:72 
(27:38). ( god)

Szczypicrniści Śląska 
b u r t ą ”  

tacharu Europy
W  R O Z E G R A N Y M  w c z o ra j w e  

W ro c ła w iu  m eczu  p i łk i  rę c zn e j 
m ę żczy zn  o P u c h a r  E u ro p y  „Ś lą s k “  
W ro c ła w  w y g ra ł z  m is trze m  N o r
w e g ii — O p p sa l O slo 14:10 (9:11).

W ro c ła w ia n ie  m im o  z w y c ię s tw a  
o d p a d li je d n a k  z dalszych  ro z g ry 
w e k  P u c h a ru  E u ro p y , p o n ie w a ż  w  
p ie rw s zy m  m e c zu  w  O slo p rz e g ra li  
11:16.

G O N Ź A L E S
m is trz e m  ś w ia ta  

w a g i le k k ie j
W  L O S  A N G E L E S  o d b y ła  s ię  w a l-  

k a  b o ks eró w  za w o do w yc h  o t y t u ł  
m is trz a  ś w ia ta  w a g i le k k ie j .  B ro 
n ią c y 'ty tu łu  C hango  C a rm o n a  (M e 
k s y k )  p rz e g ra ł w  13 ru n d z ie  p rze z  
k .o . z  K o d o lfo  G o nzales em  (U S A ).
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N IED ZIELA  

12 LISTOPADA

DZIŚ: Witolda 

JUTRO: M ikołaja

P O G O D A
ZACHM URZENIE umiar

kowane, temp. do 8 st. 
Wiatry słabe, południowo-
zachodnie.

D Z lS  zachód słońca — godz. 
16.12. J U T R O  w schód słońca —  
grodz. 7.21.

P O L S K I — „J a n  M a c ie j K a ro l W śeiek  
l ic a “  g. 19.30; W S P Ó Ł C Z E S N Y  — 
„R o m an s  z w o d e w ilu "  g. 10:30; Z A 
M E K  — „ s e n  no ey  le tn ie j"  g. 10¡M U 
Z Y C Z N Y  — „ K ra k o w ia c y  i G ó ra le "  
g. 16; P L E C IU O A  — „M a re e U a n e k  
m a js te r  k le p k a "  g. 11: „ C z a rn y  ko ń  
T ry g ła w a "  g. IG.

D E L F IN  (te l. 468-78) „ P o lo n e z  O g iń 
s k ie g o  g. 13. 13.30. 18 — ra dź. od la t 11 
p a n o ra m ; p o n ie d z ia łe k : „C zas u m ie 
ra n ia "  g. 10.30, 13, 15.30, 18, 20.30 —
— f r .  od la t  13; K O S M O S  (te l. 355-02) 
„ W u ja s z e k  W a n ia “ g. 9, 11.15, 13.30, 
16, 18.30, 21 — ra dź . od la t  16; po n ie 
d z ia łe k :  „ Z n ik a ją c y  p u n k t"  g. fl, 11.15 
33.30, 18,' 18.30, 21 — ang. od la t 18; 
C O Ł O S S E U M  (te l. 458-18) „Ś m ie rć  
Ip u "  g. 16, 13.30, 21 — ru m . od la t 
1«: p o n ie d z ia łe k : g. 9, 11.15, 13.30. 

16. 21 „A n n a  K a re n in a "  g. 18.15 — 
ra d ź . od !at 15 — p an o ra m .;  B A Ł T Y K  
(fo l. 733-33) „S o la r is "  g. 11, 14, 17, 20 
ra d ź . — od la t  IG — p a n o ra m .. cz, I 
i  I I ;  p o n ie d z ia łe k : „ A n n a  tys iąca  
d n i" ,  g. u ,  14, 17. 20' — ang. od la t  
16 — p a n o ra m .: P O L O N IA  (te l. 218-34) 
4.12 k rze s e ł” g. 13. 15.30. 18 — radź. 
od la t l i :  „L o s  c z ło w ie k a "  g. 20.30 — 
ra d ź . od la t 16; p o n ie d z ia łe k : „ B y ł so 
b ie  ła jd a k "  g. 10.30. 13. 15.30, 18, 20.30
—  U S A  od la t  16 —  p a n o ra m .;  P IO 
N IE R  (te l. 455-02) „ N a ja z d  C zarnego  
K s ię c ia "  g. 13. 15 — ra dź . od la t  
l l :  „S iedem  d z ie w c zą t k a p ra la  Z b ru *  
jo w a "  g. 17, 19 —  ra d ź . od la t 14: 
„ A n n a  K a re n in a "  g. 21 — ra d ź . od la t  
36 — p a n o ra m .;  p o n ie d z ia łe k ; „ A w a n  
tu r a :  g. 10, 17: „ N ie z a w o d n i p rz y j a.- 
r ie le "  g. 11. 13. 15; „ B ry la n ty  p a n i 
Z u z y "  g. 18, 20 poi. od la t  16; 
„ C ię ż k ie  czasy d la g an g s te ró w " g. 
22 — f r .  od la t 18: P R O M IE Ń  — „ A n 
n a K a re n in a "  g. 14, 16.30, 19 — ra dź . 
oti la t 16 — p a n o ra m .: M A R S  —  
¡.-Burza nad  A z ją “  g; 17. 19.30 —
ra d ź .;  F A L A  — „ D z ie n n ik a r z "  g. 14. 
J7 — ra d ź . od la t  16 — p a n o ra m .:  
E C H O  (K rz e k o w o ) „C i w s p a n ia li 
m ło d z ie ń c y  w  sw ych sza le jąc yc h  g ru
ch o ta e h "  g. 1 8 --------ang. od la t  11 —
p a n o ra m .;  K L U B  T P P R  — „N o w e  
p rzy g o d y  n ie u c h w y tn y c h "  g. 18. 20 —  
ra d ź . od la t 11; S Z M A R A G D O W E  
(Z d ro je )  „S zp ie g  w y sze d ł z m o rza "  
g. 14 — ra dź. od la t  14 — p a n o ra m .;

U c ie c zk a "  g. 16. 18. 20 —  ra d ź . od  
la t  14 — p an o ra m , cz. I I :  M E W A  (Z e -  
ie c iio w o ) „O rze ł w  k la tc e "  g. 16. 18 — 
U S Ą -ju g . od la t  16: PR .ZY .TA 2N  (D ą 
b ie ) „C ic h y  D o n "  g. 17. 19.30 —  ra dź . 
od la t  16 cz. I I :  H U T N IK  (S to lczy n ) 
g, 16.20, 18 - -  poi. od la t 14 — 
p an o ra m  cz I I  1 I I I : 1 M A J  (Ż y d ó w 
ce) „ U lic a  n a d m o rs k a "  g. 16, 18 — 
•radź. od la t  12: B A J K A  (P o lice) „ H a m  
Set" g. 15. 18.10 — ra d ź . od la t  16 — 
p a n o ra m , ęz. I  i  I I ;  B IA Ł Y  Ż A G IE L  
(T rz e b ie ż )  „C y g a n  B u rd u s z"  g. 18 — 
ju g . od la t 16: S Y R E N K A  (Jasien ica )  
„W ó d z  S e m in o ló w "  g. 17, 19 — N R T) 
o d  la t  16 — p an o ra m .;  Z A T O K A  
(N o w e -W a rp n o ) „ H a re m  pan a  V o k a "  
g  18. 20 — cze sk i od la t  16 — p a 
n o ra m .;  S T O K R O T K A  (S m ie rd n ica )  
■..Film o m iło ś c i"  g. 18 — w ęg. od la t. 
i f i :  IN A  (S ta rg a rd ) „O s ta tn ia  g ra  
K a r im a "  radź od la t  16 — p a n o ra m .: 
G R Y F  (G ry f in o )  „ C ze k a ł n a m n ie "  
ra d ź . od la t  16; R O B O T N IK  (P y r z y 
ce) „ P o c zą te k "  ra dź . od la t  16 — p an o 
ra m .:  D A R  (S ta rg a rd ) „ B a jk a  o m ro  
z ie  c z a ro d z ie ju "  g. 12.30: „W o d a  ż y 
c ia "  g. 16. 18. 2ft —• ra d ź . ód la t  14; 
W IS Ł A  (G o le n ió w ) .,C e b u le k "  g. 10;
5,M in u ta  m ilc z e n ia "  g. 16. 18, 20 — 
ra d ź . od la t  14 — p an o ra m .

P O R A N K I D L A  D Z IE C I  
I  M Ł O D Z IE Ż Y

B IA Ł Y  Ż A G IE L  — „S za lo n y  k o ń "  g. 
16; S Y R E N K A —  „G d z ie  je s t generał*, 
g. 15.30; Z A T O K A  — „ K ró l z im y "  g. 
15; S T O K R O T K A  —  „ K ło p o tliw y  
gość" g. 15;
F O T O P L A S T Y K O N  —  W o j. P o l. 36 —  
„ F ra n c ja "  g. 11—20.

M U Z E U M  — S ta ro m ły ń s k a  27 —  
S z tu k a  P o m o rza  Zac h o dn ieg o  X I I I —  
K V IJ ) w .:  w ła d z tw o  k s ią żą t p o m o r
s k ic h ; s z tu k a  p o lska g. 10—16; W A 
Ł Y  C H R O B R E G O  3 — P o ls k a  n ad  
B a łty k ie m  przed  1 000 la t;  P rz y ro d a  
m o rz a ; G o s po d a rka m o rs k a  na Po 
m orzu . Z ac h o dn im  1945— 1970; D a w n a  
k u ltu ra  lu d o w a  n a  P o m o rzu  Z a 
ch o d n im : K u ltu ra  A f r y k i  Z achod
n ie j,  Z  d z ie jó w  rz e m io s ła  ł  m o n e ty  
na P o m o rzu  Z ac h o d n im . W sp ó łcze 
sna S ztuka lu d o w a re g io nu  szcze
cińsk iego . O b ro n a  zac h o d n ie j g ra n i
cy P o ls k i— X — X I I  w# C e d y n ia  972— 
1972 — g. 10—16; K L U B  G A R N IZ O 
N O W Y  — W a w rz y n ia k a  7 — P ra ce  
p la s tyc zn e  ż o łn ie rz y  je d n o s te k  w o j
sk ow y ch  G a rn izo n u  Szczecin  g. 16—

S Z P IT A L E
M IE J S K I S Z P IT A L  D Z IE C IĘ C Y  —  
W ojc ie ch a  7; W E W N . — P o m o rz a n y ;  
C H IR . — i i i  P o m o rz a n y ; P O Ł O Ż 
N IC T W O  — P o m o rz a n y ; P R Z Y C H Ó D  
N IE :  D Z IE C IĘ C A  — Jedn . N a ro d o 
w e j 12 — g. 12—7; D O R O S Ł Y C H  — 
Jedn . N a ro d o w e j 12 — ca łą dobę (ga
b in e t zab ieg o w y od 9—16); N R  2 — 
N a d  O d rą  18 — ca łą  dobą (w  ty m  ga
b in e t z a b ie g o w y ); S T O M A T O L O G IC Z  
N A  —  a l. P ia s tó w  1 —  g. 9—14 i  od  
28—7.
A P T E K I
N R  33 (d o d a tk o w o  o d tr u tk i 1 tlen )  

*pl. G ru n w a ld z k i 42 — te l. 345-51; 
N R  2 — M ic k ie w ic z a  181 — te le fo n  
730-44; N R  7 -  5 L ip c a  7 — te le fo n  
443-38.
P O G O T O W IE  P R A C Y  A P T E K :  N R  
11 — D ą b ie ;  N R  12 — P o d ju c h y ;  
N R  62 — Z d ro je .
IN F O R M A C J A  K O L E J O W A  460-23 i 
460-24: P o c iąg i p rz y je ż d ż a ją c e  —
916; P o c iąg i o d je żd ża ją c e  — 917. 
D Y Ż U R Y  D E L IK A T E S Ó W  
N R  5 — a l. W y z w o le n ia  37 — g. 10— 
15; N R  3 — K rzy w o u s te g o  9 — g. 15—  
—20; N R  8 — Jedn. N a ro d o w e j 47 — 
g. 14—20 (c u k ie rn ic z y ).
O B S Ł U G A  S A M O C H O D Ó W  M o to -  
S e rv ice , Szczec in , K o p e rn ik a  3/5 — 
g. 8—16; P O M O C  D R O G O W A  —  
O P D  1. Szczec in , a l. P ia s tó w  20 —  
te l. 453-26; O P D  4. S ta rg a rd , u l. 
O k rz e i 1, te l. 43-89.

TELEW IZJA

P R O G R A M  P O L S K I

8.05 T V  k u rs  ro ln ic z y . 8.40 P rz y p o 
m in a m y  radzA m y. 9. T e le ra n e k .
10.20 „ W  o b ie k ty w ie " . 10.55 G ra  o r
k ie s tra  t v  K a to w ic e , u . 15 „ P ię k n o 
ści F a ra s “ . 11.45 D z ie n n ik  T V .  12 
S p ra w o zd a w c zy  m a ga zyn  sp o rto w y . 
13 „ Z a m ia s t  w ie d eń s k ie g o  w a l
ca” . 13.20 P ro g ra m  f ilm o w y . 14 
M a g a z y n  d la  w s i. 14.30 A m a 
to rs k ie  zespoły a r ty s ty c zn e . 15 
D la  d ziec i „ Z ło te  W ro ta "  ( te a trz y k  
p io se n k i d z ie c ię ce j T V  S ło w a c k ie j” ) .  
15.50 F ilm  f r  „ P ra w a  b u szu " 16.15 Stu  
d e n e k i tu rn ie j w ie d zy  p o lityc zn e j
17.20 „ K r y te r ia " . 17.35 „ W  s ta ry m  k i 
n ie " . 18.35 P ro g ra m  ro z ry w k o w y  T-V 
N S D . 19.20 D o b ra n o c  d z ie c io m . 19.30 
D z ie n n ik  T V .  20.05 F ilm  z se rii „ L e o 
n a rd o  d a V in c i”  cz. I I I .  21 P K F . 21.10 
G ra  o rk . O lega Lum dstrem a, 22 M a 
g azy n  sp o rto w y .
P  O N IE D Z 1 A L E K
8.55 T ra n s m is ja  z o tw a rc ia  o b rad  V I I  
.K ongresu Z w . Z a w o d o w y c h . ■ 15.20 i
16.55 P o lite c h n ik a  T V .  16.30 D z ie n n ik  
T V . IG.40 D la  d z ie c i, „ Z w ie rz y n ie c “ . 
17.25 E cho  sta d io nu . 17.55 N asz p ro 
g ram  i  m y . 18.15 F ilm  ra d ź . „ P a m ię t
n y  d z ie ń  P io tro g ro d u “ . 18.25 U rzę d y  
g m in n e . 18.45 „ E u re k a " . 19.20 D o b ra , 
noc dz ie c io m . 19.30 D z ie n n ik  T V .  28.05 
T e a tr  T V  „L u n y  C ro w n " . 21.35 K o n 
c e rt g a low y  V I I  K o n gresu  Z w . Z a w o 
d o w yc h  w  P olsce „Z łą c zo n e  d ło n ie " . 
22.35 D z ie n n ik  T V .  23 P o w tó rze n ie  w y  
k ła d ó w  P o lite c h n ik i T V .

P R O G R A M  B E R L IŃ S K I

8.23 G im n a s ty k a . 8.35- L e k c ja  j .  a n 
g ie lsk ie go . 9 L e k c ja  j .  ro sy js k ie g o .
9.25 K ro n ik a . 10 P ro g ra m  d la  dziee 
ci. 11 A k a d e m ia  z  o k a z ji  55 R ocz
n ic y  W ie lk ie j R e w o lu c ji P a źd z ie r
n ik o w e j. 11.55 W iad o m o śc i. 12 „ P y 
ta n ia " . 12.30 „ K u ltu r a  w  ro zm o w ie " . 
12.40 K o m e d ia  m u zy c zn a  „ K a r in a " .  
14.15 R e p u b lik a  G w in e js k a . 14.45 
F ilm  s e ry jn y  „ O n a th a " . 15.30 „W  
k r a in ie  b a ś n i" . 16 W iad o m o śc i. 16.05 
„ K ą c ik  ż y c ze ń " . 17.15 W iadom ośc i. 
17.20 T e le re k la m a . 17.30 S port. 18.43 
P ro g n o za  pogody. 18.50 P o zd ro w ie 
n ia  T V  d z ie c ię c e j. 19.30 K ro n ik a . 20 
F ilm  T V  „P o d ró ż  A g a ty  S zw e i-  
g e r t" . 21,50 M ú s ic a  v iv a . 22.25 W ia 
dom ości.
P O N IE D Z IA Ł E K
8.50 L e k c ja  j .  rosy js kie go . 9.20 
G im n a s ty k a . 40.05 F ilm  „P o d ró ż  A -  
g aty  S zw e ig e rt" . 11.55 M úsica v iva . 
12.35 W iad o m o śc i. 15.35 L e k c ja  j. 
ang ie ls k ie g o . 16 O p o w ia d a n ie  f ilm o 
w e . 17.10 F ilm  z s e r i i  „U S A  — n ie 
b e zp ie cze ń stw o  z p ra w e j" . 17.35 
G im n a s ty k a . 17.45 W iad o m o śc i. 17.50 
W id o w is k o  d la  d z ie c i. 18.30 T e ie -  
re k la m a . 18.50 P o z d ro w ie n ia  T V  d z ie  
c ię c e j. 19 P o ra d y  d la  fo to a m ato ró w .
19.25 P ro g n o za  pogody , k ro n ik a . 20 
F ilm  k r y m in a ln y  „R e n d e z -vous“ . 
21.30 C za rn y  k a n a ł. 22 K ro n ik a . 22.10 
„P e d ag o d zy  — pedagogom ".

P R O G R A M  I
W IA D O M O S Ć I:  7, 8, 9, 12.05, 16, 20,
23, 24.
7.30 W  ra n n y c h  p a n to fla c h . 9.05 F a 
la  72. 9.15 R a d io w y  m a ga zyn  w o j-  
sko.w y. 10 S łuc h o w is ko  d la dzieci

' „S re b rn a  k a le tk a “ .. 10.20 F a k ty  i 
ta k ty . 11 R ozg łośn ia  h arc ersk a . 11.40 
„ C z y  znas z m a p ę  ś w ia ta " . 12.15 W i
ze ru n k i lu d z i m y ś lą cy ch . 13.15 M e 
lo d ie  s ta rego  i no w eg o  k in a . 14 
K o m p o z y to r  ty g o d n ia . 14.30 „W  J e 
z io ra n a c h " . 15 K o n c e r t  życzeń. 16.05 
T y g o d n io w y  p rze g lą d  w y d a rze ń  m ię  
d z y n a ro d o w y c h . 16.20 T e a tr  P R  „S o 
n a ta  p a te ty c z n a " . 17.40 M e lo d ie  lu 
d ow e. 18.08 R a d io w a  p iose nka m ie 
s iąc a. 18.30 „ Z a ta ń c z y m y " . 19 K a 
b a re c ik  re k la m o w y . 19.15 P rz y  m u 
zyc e  o sporc ie , 20.30 „ M a ty s ia k o 
w ie " . 21 C h arle s to n  w  ro li g łó w n e j.
21.30 R a d io v a rie te . 22.30 Tan g o  w  
ro li g łó w n e j.
P R O G R A M  I I
W IA D O M O Ś C I:  6.30, 7.30, 8.30, 12.05, 
17, 19, 22, 23.50;
S E R W IS  R Y B A C K I:  16, 21.30, 24.
7 G ra  p o ls k a  k a p e la . 7.45 P ios en k i 
z  uśm iec h em . 8 M o s k w a  z  m e lod ią  
i  p io se n ką . 8.35 R a d io p ro b le m y . 8.45 
M a g a zy n  w o js k o w y . 9.05 M u zyczn e  
c ie k a w o s tk i. 9.40 Z  c y k lu  „G lo s y  i 
o d g ło sy“ . 10 N o ta tn ik  k u ltu ra ln y  
W y b rz e ż a . 10.25 R a d io k u te r . 10.57 
W y b ie ra m  odw agę . 11.27 P ios en k i 
ra d z ie c k ie . 11.37 „ S k a rb y  i  po tw o 
r y  z  m o rza  d n a “ . 12.30 P o ra n e k  
s y m fo n ic zn y , 13.30 P o d w iec zorek  
p rz y  m ik ro fo n ie . 15 T e a tr  d la  d z ie 
c i „O p o w ie śc i p u szc zy k a n a d y j
s k ie j“ . 15.30 „ P r ix  B ra ty s ła w a  1972“ .
16.05 „ P o w ró t  z  tam teg o  b rzeg u ".
16.30 K o n c e r t  c h o p in o w s k i. 17.05 
W a rs za w s k i ty g o d n ik  d źw ię k o w y .
17.05 — 18 Szczec in  U K F . 17.30 R e
w ia  p io se n ek . 18 T e a tr  P R  „ R ó w ie 
ś n ic y " . 19.15 Z a ta ń c z y m y ?  19.45 W o j 
sko. s tra te g ia , obronność. 20 M a 
g azy n  lite ra c k o -m u z y c z n y . 21.32 Z  
b o is k  i s ta d io nó w . 22.25 „W iec zo rn e  
ro z m o w y " . 22.35 „ N ie d z ie ln e  spo
tk a n ia  z m u z y k ą " . 0.05 — 3.00 P ro 
g ram  n o c n y  ( I  p r .) .
P R O G R A M  I I I
7.15 P o li ty k a  d la  w s zys tk ic h . 8.10 
M a g a z y n  m o to ry z a c y jn y . 8.35 N ie 
d z ie ln e  r y tm y . 9 „ K lę s k a " . 9.10 G ra  
ją c e  lis ty . 9.35 G d y  m ó w i się A ... 
10 Ilu s tro w a n y  ty g o d n ik  ro z ry w k o 
w y . 11.25 Z a p o m n ia n e  k o n c e rty  fo r 
te p ia n o w e . 12.05 S łuc h o w is ko  „ B u 
rz a  n adeszła , s te r n a  le w o " . 12.30 
M ię d z y  B o b ino  — a  O lim p ią . 13 T y 
dz ie ń  n a U K F . 13.15 D e d y k u je m y  
so len iza n to m . 13.35 Z  k o m p o zy to r
s k ie j te k i A . N o w ik o w a . 14.04 Sou l 
c iąg le  m o d n y . 14.20 P e rys ko p . 14.45 
K ro n ik a  A s o c ja c ji H a g a w . 15.10 M u 
zyc zn e  p re m ie ry . 15.30 „N iew eso łe  
m ia s te c zk o " . 15.50 Z w ie rz e n ia  p re 
ze n te ra . 16.15 „J e d en a stu  uczc iw ych  
i  je d e n  z ło d z ie j'* . 16.45’ P iosenk i z  
„■włoskiego b u ta “ . 17.05 „ K lę s k a ” .
17.15 M ó j m a gn e to fo n . 18 L e k tu ry .
18.15 P o lo n ia  śp iew a . 18.30 M in i
m a x . 19.05 S łuc h o w is ko  „N o c  na  
Z a p a ro ż u “ . 19.35 M u zy c zn a  poczta  
U K F . 20 Im p re s je  f ilm o w e . 20.10 
W ie lk ie  re c ita le . 21.05 K ru c h e  k a r tk i  
p a p ie ru . 21.25 P ły ty  nasze i naszych  
p rz y ja c ió ł. 21.50 B a le t  tyg o d n ia . 22 
F a k ty  d n ia . 22.08 G w ia zd a  s iedm iu  
w ie c zo ró w . 22.20 L u d z ie  s z tu k i. 22.35 
P o w ra c a ją c a  m e lo d y jk a . 23 C h w ila  
p o e z ji. 23.05 M u z y k a  nocą.

D E L F IN  — ..K o c h a n y  d ra p ie ż n ik "  g. 
10.30: B A Ł T Y K  — „W  p ew ny m  k r ó 
le s tw ie "  e. 10: P O L O N IA  — „S o o r-  
to w c y "  g. 10.30. 11.30: P IO N IE R  — 
, , A w a n tu ra "  g. 10. 11, 12: C O LO S S E - 
U M  — „K ró le w n a  z d łu g im  w a rk o 
c ze m " g. 9. 11.15. 13.30: P R O M IE Ń  — 
i,U w a g a , żó łw "  g. 1.2: F A L A  — „S io  
n ią tk o "  g. 12. 13: M A R S  — ..S zare  
k a c z ą tk o "  g. H ;  E C H O  — ..K o t w  
b u ta c h "  g. 16; S Z M A R A G D O W E  — 
—  .. .D w ie  s rok i za og o n" g. 12: M E 
W A  — ..T a je m n ic a  d z ik ie g o  szy bu"  
g. 14: P R Z Y J  A Z N  —  „ T a je m n ic e  t a j 
g i“  g. 12: H U T N IK  — ..B a jk a  o l i 
s im  o g onie" g. 12; 1 M * J  — „ L a ta 
ją c y  k u fe r "  g. 15; B A J K A  — „ M ie -

W Y D A W C A : S zczec ińsk ie  W y 
d a w n ic tw o  P ra so w e R SW  .P ra 
sa” : R E D A K C J A  I  A D M IN I
S T R A C J A . Szczecin , p l, H o łdu  
P ruskiego  8 ♦  T e le fo n  cen
t r a li :  430-21 ♦  S e k re ta r ia t  red. 
nac ze lne g o : 457-41 ♦  D z ia ł łą c z 
ności z C z y te ln ik a m i:  450-21

D r u k :  Szcz. Z a k t. G ra f. M -5

P R Z E T A R G
P K P  O d d z ia ł B u d y n k ó w  w  S zczec in ie , ud. N a 
ru to w ic za  22 ogłasza p rz e ta rg  n ie o g ra n ic zo n y  n a  
b u d ow ę b u d y n k u  s trze ln ic y  m a ło k a lib ro w e j d la  
ICKS „ P io n ie r”  w  S zczec in ie , u l. P o tu lio k a . 
K o szt ro b ó t w y n ie s ie  o.koło 800 000 z ł. Ś lep e  ko 
s z to ry sy  o ra z  szczegółow e w a ru n k i p rz e ta rg u  
o trz y m a ć  m o żn a  w  O d d z ia le  B u d y n k ó w , re fe 
r a t  tec hn iczn y . p o k . nir 7, te l. 440-11. w e w n . 
55-79. O fe r ty  nalcż.y s k ła d a ć  do d n ia  17 lis to p a 
da 1972 r .  O tw a rc ie  o fe r t  n a s tą p i w  diniu 18 l i 
s topada 1972 r .  o godz. 9 w  B iu rz e  O d d z ia łu  
B u d y n k ó w , n ó k ó j n r  14. Z as trzeg a  s ię  p ra w o  
d ow olnego  w y b o ru  o fe re n ta  b e z  p o d an ia  u za 
sa d n ie n ia  d e c y z j i. 6619-K

Pracownicy poszukiwani
Z a rz ą d  P o r tu  S zczecin  w z y w a  do p ra c y  w s zy 
s tk ic h  'ro b o tn ik ó w  re z e rw y  p o rto w e j, z m ia n y  I I  
i  I I I  od d n ia  13 do  18. X I .  1972 r .  zn t. I I I  w łą c z 
n ie . W  z m ia n ie  I I I  o b o w ią zu je  godz. 14.

6106—K

N A U K A

F R A N C U S K IE G O , n ie 
m ie c k ie g o , ła c in y , a n 
g ie lsk ie go  — uczy do
ś w iad c zo n y  k o re p e ty 
to r. T e l .  399-65.

14453-G
P R A C A

P O S Z U K U J Ę  o p ie k u n k i 
do d z ie c k a  (2.5 la t)  w  
otkoliey O s ied la  W zgó
rze  H e tm a ń s k ie . D z iec 
ko  będę odnosiła . O fe r
t y :  B iu ro  Ogłoszeń,
Szczec in  14171. 
P O T R Z E B N A  pom oc do  
m o w a , n a jc h ę tn ie j k u l
tu ra ln a  re n c is tk a . B o 
g u m iły  5/4. godz. 15— 19.

14398-G
P O T R Z E B N A  o p iek u n 
k a  d o  d w u le tn ie j d zie - 
.w c z y n k i. Szczecin  — 
A s n y k a  1/22, od godzi
n y  16. 14402-G

N IE R U C H O M O Ś C I

M IE S Z K A N IE  w łasnoś
c iow e M -4  w  no w ym

Dnia 8. X I. 1972 r. 

zmarła w Warszawie

Zofia Burzyńska-Ordyńska
zasłużona aktorka scen polskich, od r. 1949 do 1970 aktorka 
Państwowych Teatrów Dramatycznych w Szczecinie, członek 
Kapituły ZA SP— SPATiF, odznaczona Krzyżem Kawaler

skim, Krzyżem Oficerskim i Krzyżem Komandorskim Orde
ru Odrodzenia Polski, Medalem X-lecia PRL oraz licznymi 
nagrodami miasta Szczecina ta wybitne osiągnięcia arty

styczne.

CZEŚĆ JEJ PA M IĘC I!

Zespół, Dyrekcja, Rada Zakładowa 
POP, SPATiF Państwowych Tea
trów Dramatycznych w Szczecinie.

Dnia 10 listopada 1972 r. 
zmarł nieodżałowany Kolega, wielo

letni pracownik resortu żeglugi

Piotr Pawłusiewicz
Rodzinie Zmarłego wyrazy głębokie

go współczucia

składają:
Dyrekcja, Organizacja Partyjna, 
Rada Zakładowa i pracownicy 
Polskich Linii Oceanicznych w  

Szczecinie.

Pogrzeb odbędzie się 13 listopada 
1972 r. o godz. 12.30 na Cmentarzu 

Centralnym w Szczecinie.

8.XI.1972 r. zmarł

dr med. M IECZYSŁAW  W OLSKI

długoletni pracownik i członek Spół
dzielni Pracy Lekarzy Specjalistów 

w  Szczecinie.
Rodzinie Zmarłego, wyrazy głę
bokiego współczucia składają:

Zarząd, Rada i pracownicy

Lek. dent.

Danucie Ceruz
wyrazy głębokiego współczucia *  

powodu śmierci Ojca

składają:

Rada, Zarząd i pracownicy Spół
dzielni Pracy Lekarzy Specjalis

tów w Szczecinie.

PKP O DDZIA Ł DROGOWY
w Szczecinie

i n f o r m u j e ,

że w  związku z K A PITA LN YM  RE
MONTEM  W IA D U K TU  KOLEJO
WEGO w dniu 14.X I.1972 r. w  godz. 

od 8—18 nastąpi całkowite

z a m k n ię c ie
je z d n i

AUTOSTRADY STARGARDZKIEJ 
W  SZCZECINIE na odcinku między 
ul. Cukrową a autostradą Poznańską. 
Objazd w  kierunku Podjuch, Zdro
jów oraz do granicy państwa odby

wać się będzie ulicą Cukrową.

6334-K

C E G Ł Ę  l  d re w n o  z  ro z -

budowmiefeWje, k u p ię . 
O f e r t y : Biuiro Ogłoszeń, 
Szczec in  14369.

K A W A L E R K Ę  w łasnoś
c io w ą  w  no-w ym  budo
w n ic tw ie  łu b  s ta ry m ,
k u p ię . O f e r t y : B iu ro
Ogłoszeń, Szczec in . 14472

R O Ż N E

G A R A Ż  o g rz e w a n y  o d -  
n a jm ę . T e l. 478-22.

14320-G
P R Z E P IÓ R K I ja p o ń 
sk ie . S tad a  d la fe rm , 
s ta d k a  do  h o d ow li do
m o w e j d o starc za  i w y 
sy ła  p o cztą  u p ra w n io 
na fe rm a  „ P a n a s ” . K ra  
sn y s ta w , P rze d m ie śc ie  
Z a k rę c ie  134/147.

655 l - K

P R Z E P IÓ R K I ja p o ń s k ie  
c ię ż k ie  m ię sn e  F a ra o n , 
a m a to rs k ie  k o lo row e, 
dostarcza i  w y s y ła  po
c z tą  H o d o w la  „ F a ra 
o n " , W a ł M ie d ze s zy ń 
sk i 273. 6549-K

T E L E W IZ Y J N E  pogoto
w ie . In ż . W ł T o m c za k  
T e l. 466-53. 14440-G

L O K A L E

M IE S Z K A N IE  sp ó łd z ie l
cze M -3  w  c e n tru m  R y b  
n ik a , z a m ie n ię  n a  p o 
d o b ne  lu b  in n e  w  Szcz.e 
c in ie . W iad o m o ść : R y b 
n ik . u l. W yso k a 7/22 
(D o ro ta  N o w a c z y ń s k a ).

14231-G

2 P O K O JE , p rz e d p o k ó j, 
k u c h n ia  b e z  w y g ód , 
słoneczne, z a m ie n ię  na  
M -2 . m o że  być spó ł
d zie lcze . U l. E m ili i  P la  
te r  8/16, od godz. 17—20.

14216-G
M A Ł Ż E N S T W O  z  d zie c 
k ie m  (c z ło n k o w ie  sp ó ł
d z ie ln i) p o s zu k u ją  m ie  
s zk an ia  je d n o -  lub  
d w u p o ko jo w e g o . T e le 
fon  421-22. 14344-G

W Y N A J M Ę  p o k ó j z w y 
g o d am i bezd z ie tne m u  
m a łże ń s tw u . T e l 739-39.

14253-G
K A W A L E R K Ę  sam o
dz ie ln ą  z a m ie n ię  na  
podobne. B rzo zo w s k ie 
go 13/6, godz. 16 -18 .

14423-G

S A M O T N Y  (n au czy c ie l 
ję z y k ó w  o b cy ch , m a te 
m a ty k i)  p o s zu k u je  sa 
m o d zie ln eg o  p o k o ju  (k a  
w a le r k i)  z te le fo n e m  w  
śród m ieś ciu . Oena do  u -  
zg o dnien ia . T e ł .  399-65.

14449-G

S P R Z E D A Ż

O W C Z A R K I a lz a c k ie  
6 tyg o d n io w e, sp rze 
d am . Szczecin^ u l. Jac
k a  S o p lic y  5. 14228-G

C IT R O E N A  B L -1 1, Jan io  
sp rze d a m . A l. W o js k a  
P o ls k ieg o  205. 14211-G
S Z A F Ę  g ra ją c ą , s p rze 
d am . T e l. 397-60.

14194-G
T E L E O B IE K T Y W  M T O -  
1000 f =  1000 m m , n o 
w y . ta n io  sp rze d am . 
T e l .  755-01. 14277

K IN E S K O P Y  do  K le jn o  
ta , O rion a  i  in n e , ro cz
n a  g w a ra n c ja , s p rze 
d am . K rzy w o u s te g o  74/ 
12. 14289-K

S A M O C H Ó D  S y re n ę  105 
z  P K O , o d b ió r w  M o 
to zb y c ie  13. X I .  72. «.prze 
d a m . W iad o m o ść : Szcze  
e in , u l. Strzałkowska 
48/11. 14511-G

C H R Y Z A N T E M Y  m a te 
czne , w ie lo k w ia to w e  o -  
g ro d o w e, s z k la rn io w e  i  
do n iczk o w e, k o lo r y :  ró  
ż.owe, złet.e, cze rw o n e , 
b ia łe , M M  i  w a rs z a w 
s k ie  — poleca o g ro d n i
c tw o  S ta n is ła w  W o jtu -  
sz iszy n , S zc ze c in -Z d ro 
je , te l. 62-176. 14351-G

M E B L E  s to ło w e (w yso 
k i  p o łys k ) s p rze d am . 
U l. K r .  J a d w ig i 22/1.

14350-G
R A T L E R K I sp rze d a m . 
T e ł .  361-51. 14349-G

S K O D Ę  S-lftO sprze
d a m . T e ł. 257-76, po  go
d z in ie  16, I4355-G

F U T R O  — c za rn e  k a r a 
k u ły .  ro z m ia r  średni, 
n o w e . sp rze d a m . C ena  
12 000. T e l .  72-546, p o  10.

14367-G

K A M E R Ę  a u to m a ty c z 
n ą , ja p o ń s k ą . s p rze 
d a m . Ted. 44-777.

14397-G

S A M O C H Ó D  S y re n ę  105, 
o d b ió r  z  M o to zb y tu , 
sp rze d a m , te l. 238-57.

14404- G

P E K IŃ C Z Y K A  sp rze 
d a m . T e l. 258-41,

14405- G

b io rk i.  sp rze d am . D zw o  
n ić  od  godz. W— 18, ted. 
22-106. 14408-G

F U T R O  —  ła p k i k a r a 
k u ło w e , n ow e. ro z m ia r  
śred n i, sp rze d a m . K rz y  
wotiistego 59/3, od  godz. 
18—20. n ie d z ie la  c a ły  
d zie ń . 14448-G

K U P N O

C Z Ę Ś C I D K W . ¡,P  70*” -»  
k u p ię , te ł. 752-58.

1421-Cf

T E L E W IZ O R  n a  części
K le jn o t  lu b  A la d y n , K o  
ra i,  S zm a ra gd , k u p ię . 
K rzy w o u s te g o  74/12,

*
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45  lat w  zawodzie

Piękny jubileusz
Towarzyszy * 

Sztuki 
Drukarskiej

DRUKARZE — to ludzie 
hołdujący dobrym trady
cjom swego trudnego rze
miosła, dzielący się rzetel
nie. latami nabytą wiedzą 
fachową z młodymi adep
tami Sztuki Drukarskiej, 
wśród których często są ich 
własne dzieci. Drukarze — 
to ludzie, którzy raz od
dawszy się swemu zawodo
w i pozostają mu wierni do 
końca.

«feośó. ja k a  o d b y ła  się u b ie g łe j so- 
o ty  w %  S zc zec iń sk ic h  Z a k ła d a c h  
¡G ra flc ffliy c h . O b c h o d z ili tu  bo w ie m  

,45-lec łe  p ra c y  zaw o do w ej n as tę pu 
ją c y  T o w a rzy s ze  S z tu k i D r u k a r 
s k ie j : ,  m a szy n is ta  ty p o g ra fic z n y  — 
S ta n is ła w  G a r liń s k i, k o re k to r  — 
Z b ig n ie w  H o łu b as z . zeoerzy R o m an  
tT e lie zka . Ib ra h im  M iś k ie w ic z . Jan  
M a ć k o w ia k  i E d m u n d  K u b ic k i (d w a j 
o s ta tn i —  to  d łu g o le tn i p ra c o w n ic y  
».G łosu S zc zec ińsk iego“ ) ,  lin o ty p iś c i 
J a n  P a w k ić  i  R o m an  U te c h t, ró w 
n ie ż  d łu g o le tn i, zas łu że n i w s p ó łp ra 
c o w n ic y  szczec ińskich  g aze t, w  ty m  
ta k ż e  „ K u r ie r a ” , in tro lig a to r  W la -

10 la l w  służb ie m iasta
(Dokończenie ze str. 1) specjalnie wybite z okazji ju

bileuszu medale pamiątkowe.
O k o lic zno ś c io w e  p rze m ó w ie n ie  i**- D z ia ła ln o ś c ią  sw ą o b e jm u je m y  

w y g ło s ił prezes T P S  F . U c ie c h o w - s z e ro k i w a c h la rz  za g a d n ień , pocr.ąw  
s k i, k tó ry  m ię d zy  in n y m i p o w ie - s zy  od  czy n ó w  s p o łe c z n o -u ż y tc c z - ' 

n ic z ą c e g o  W K FJN, p ie r w s z e g o  Wsrod o d z n a c z o n y c h  z n a l e ź l i  d7;ja ł:  ¿S zczegółow e s p ra w o zd a n ie  z n y c h  na rzecz m ia s ta  i Jego m ie sz-
10 -lc tn ie j d z ia ła ln o ś c i T o w a rz y s tw a  k a ń c ó w , d zia ła lno ś ć k u ltu ra ln ą  w  
p rz e d s ta w il iś m y  w  m a te r ia le , w y d a  sensie tw o rz e n ia  t rw a ły c h  zdo b yc zy  
n y m  w  fo rm ie  fo ld e ru  p .t. „ D la  k u ltu ry , k rz e w ie n ia  w ie d zy  h is to -
m ia s la  i  re g io n u “ . Z a w ie ra  on w  ry c z n e j i  w s p ółcze sn e j o n a s z y m i
o g ó ln y m  za ry s ie  w s zys tk o  to , eo d la  m ie śc ie , p ro d u k c ję  f i lm ó w  dolcu-

re g io n u  T o w a rz y s tw o  m e n ta ln y c h , w y d a w n ic tw , a  ta k ż e
nasze zd z ia ła ło  p rz y  pom ocy sze ro - u d z ie la m y  po m o cy  in n y m  o rg a n i-  
k ie g o  o ra z  oddanego a k ty w u  i  z a c jo m  i s to w a rzy s ze n io m  d z ia la ją -  
d z ię k i p rzy c h y ln e m u  s to s u n k o w i cy m  w  m ie ś c ie . Ś w ia d o m i je d n a k

prezydenta miasta Szczecina — się pionierzy Szczecina, założy 
prof. Piotra Zarembę, przedsta- ciele Towarzystwa oraz osoby, 
wicieli środowisk twórczych, które szczególnie przyczyniły 
związków zawodowych. Na prze się do rozwoju TPS. Między in- 
wodniczącego obrad wybrano nymi Złote Honorowe Odznaki 
członka — założyciela Towarzy- otrzymali: St. Badoń. K. Bara- 
stwa, a zarazem przewodniczą- nowski, J. Bojanowski, B. Bryk 
cego pierwszego zebrania kon- czyński, Z. Czapliński, F. D al- władz...“

s tw ie rd z ił . in ic ja 
ty w y  T o w a rz y s tw a  rozproszone śród  g ą sam ego T o w a rz y s tw a . B y ło b y
k i  f in an s ow e

stytpcyjnego TPS, które odbyło kowski. Wł. Drobny, W. Fen- 
się 31 maja 1962 r. — Zdzisia- rych, E. Gałka, T. Golczyński.
wa Mitkiewicza. M. Janowski, S. Janusiewicz, siując bezinteresowny

Na wniosek TPS — Prezy- M . Kmiecik. J. Kowal, Wł. Le-
dium W RN przyznało działa- bioda, H. Lesiński, J. Łazarz, -stwa £  c
czom Towarzystwa — Elżbiecie B. Majchrzak, A. Malinowski,
Kerner i  Tadeuszowi Wasilew- s t .  Matusiak, Z. Mitkiewicz, S.
skiem u—  za inicjowanie czy- Orlik, J. Pawlonka, J. Proch, _ ____
nów na rzecz wystroju sal K . Sawicka, B. Skłodowski, T. bez" przesady* pow^edżiećr* że wicie
Zamku — odznaki „Gryfa Po- Stadniczeńko, F. Uciechowski, F. cennych pomysłów i inicjatyw
morskiego”. Aktu dekoracji za- Witkowski, P. Zaremba, 
służonych dokonał przewodni
czący Prez M RN J Stonyra u c z e s t n i c y  jubileuszowego spo- czący rrez. m nn j . atopyr.t. tkania minutą ciszy uczciii pamięć
Następnie prezes TPS F. Ucie- zmarłych członków władz Towarzy- 
chowski wręczył 66 działaczom stwa, byłych prezesów tegoż 
Towarzystwa Złote Honorowe ^ u£ USclańt^LH®-i ”

m ó w c a  je s teś m y te j  w ie lk ie j p ra w d y , że 
d o ro b e k  le n  n ie  je s t  i i  ty lk o  za s łu -

rze czą  n ie m o ż liw ą . D o ro b e k  T P S  
t ra k tu je m y  ja k o  d o ro b e k  całego sp® 
lecze ń stw a  naszego m ia s ta ...“

N a s tę p n ie  p o in fo rm o w a n o  ze b ra 
nych o s p ra w a c h  fin a n s o w y c h  T o -  

a rzy s tw a  i p rzed s ta w io n o  w n io s k i

ró żn y c h  d z ie dz in  o ra z  
o f ia rn y  u d z ia ł s jio łe czc ń -  
nac h  s p o łe c zn y c h / Szcze

cin  d o ro b ił się p ię k n y c h  i  t r w a 
ły c h  p o m n ik ó w , będących  sy m b o 
le m  g łębok iego  p a tr io ty z m u  i p rz y -  do ty czą ca  bu d żetu  T P S .
—ią z a n ia  do sw o jego  m ia s ta . M o żna

Z  k o le i ro zp o czę ła  s ię  dyskus ja*  
n ie  u jrz a ło b y  ś w ia  do ty czą ca  ży w o tn y c h  p ro b le m ó w  
. . . t a k  n a tu ry  p ro g ra m o w e j ja k  też

m sa y  i . . .  s p ra w  o r g a a lu w jn y c l ,  T P S . Prr.e-
w o d n ic zą c y  M K  E J N  J . K u b is zy n

n as zym  m ieści
t ła  dziennego . ---------------------- - aw
z re a lizo w a n y c h , g d yb y  n ie lu d z ie  Wodni- 
pas jo n ac i bez re s z ty  o ddan i p ra c y  
spo łeczne j i zo rg a n izo w a n i w  
T P S . T o w a rz y s tw o  nasze je s t bo- 

Ź u k £ £ k l « £  o r e a P t o c j ,  »  n ie c o o a m ie i i ,
■ n y m  p ro r ilu  d z ia ła n ia  od  in n y c h  

sto w a rzys zeń  re g io n a ln y c h  w  k r a -

- la w  S
t u  5>at!roil4ga fco>rni, p rz e z  d łu 
g ie  la ta  z w ią z a n y  z nas zym  p ism em  
—  Z y g m u n t  W o s k o b o jn ik o w . J u b i
le u s z  25 -lec ia p rac y  ob ch o d z iła  też  
l in o ty p is tk a , Ir e n a  L ac zm a ń s k a .

J u b ila to m , w ś ró d  k tó ry c h  zn a le ź li 
teię ta k że  in t ro lig a to rk a  S ta n is ła w a  
Z e b ro w s k a  i b ry g a d z is ta  m a szy n  ly -  
p o  i flek so g  ra f i i  —  B ogdan  R o st- 
k o w s k i. obchodzący 15 -lec ie ' p ra c y  
w  S Z G ra f. —  o trz y m a li d y p lo m y  
u z n a n ia , n a g ro d y  p ie n iężn e  i  w ie le  
c ie p ły c h , serdecznych  s łów  od p rzed  
s ta w ic ie li d y re k c ji, P O P . R a d y  Z a 
k ła d o w e j i R a d y  R o b otn ic ze j.

D o  życzeń  tyc h  p rzy łą c za  się i  n a 
sza re d a k c ja . S to  la t. K o le d z y !

(ap)

A w aria  w  G azo w n i

S p a d n i e  

ciśnienia gazu
W C Z O R A J  w  godzinach  od 14 do  

®t n a s tą p iło  w  Szćz-ećinie o b n iżen ie  
c iś n ie n ia  gazu  a ż  do c a łk o w ite g o  
Jogo z a n ik u . J a k  n a s  p o in fo rm o w a ł  
d y r . S ta n is ła w  S zo l k o w s k i z  O k rę 
g o w yc h  S zc zec iń sk ic h  Z a k ła d ó w  
G a zo w n ic zy c h , p rzy c zy n ą  tego  była  
a w a r ia  k a b la  zas ila ją ce g o  g a zo w 
n ię  w  e n e rg ię  e le k try c z n ą . O b n iże 
n ie  c iś n ie n ia  gazu n as tą p iło  ró w 
n ie ż  w  P o lica ch , S ta rg a rd z ie  i  G r y 
f in ie ,

A .w a rla  zos ta ła  u su n ię ta , je d n a k że  
d y re k c ja  G a zo w n i p ro s i odb io rcó w  
gazu  o zw ró c en ie  u w a g i n a  u rz ą 
d zen ia  gazow e w  m ie s zk a n ia c h .

❖

❖
— gotow y 
już w  1973 r.

P ro jekt techniczny I etapu 
A m fitea tra lna  w idow nia —
Pierwsze deklarac je  czynów  społecznych

Wspólnymi silam i
budujemy teatr letni

„B ia ły  Kruk C zarn eg o  K rążk a “

Zostań członkiem  
K lu ku  P łytow ego

W  CZERWCU br. informowaliśmy o powołaniu Zespołu Re P rze d s ię b io rs tw o  B u d o w n ic tw a  P rze  
alizatorów teatru letniego w  P a r k u  Kasprowicza. Tym samym nJJryfbet“° ’ P o rm w e ^ C e m ra ^ n e  °W ar- 
zamknięty został trwający wiele miesięcy etap dyskusji nad s z ta ty  M ec ha n ic zne , „E lek tro rn o n -  
kształtem tego obiektu i  rozpoczął się etap jego budowy. ta ż “.  Z a k ła d  E n e rg e ty c zn y , M ie js k i

Z a rzą d  D ró g  i M o stó w , Z a rz ą d  Z ie -
P r z y p o m n i jm y  r a z  je s z c z e :  z b u d o w a n e  b ę d ą  o b ie k t y  z a p ł e -  M ie js k ie j i  in n e . Zespó ł re a ii -  

o p r a c o w a n y  p r z e z  m g r  in ż .  Z. c z a  g a s tr o n o m ic z n e g o  i s a n i t a r -  kcLtyWzw?ąianeeSz Pużyr<ńem^Zpi^z  
A b r a h a m o w ic z a  n o w y  p r o j e k t  n e g o . w y k o n a w c ó w  sp rzę tu  i m a te r ia łu ,
k o n c e p c y jn y  t e a t r u  p r z e w id u je  . . . .  ,  . , .  n a to m ia s t c h ę tn ie  w id z ia łb y  spó 
ź n i  n i ru s z e n ie  n o ie m n o ś r i  a m f i -  ,TAK w  ch w iU  abe cn eJ w y g lą d a  łe czn y  w k ła d  p ra c y  za łó g  p rz y  b u -  ¿ i i iu i i  iw e in c  i w i e i i in o a u  a u i u  za a w a n s o w a n ie  p rac? A u to r  p ro je k -  d o w ie  tego, ja k ż e  p o trzebnego  
t e a t r a ln e j  w i d o w n i  z  ó k .  10  ty s .  1U c a łe g o  te a tru  le tn ie go  —  m g r S zc zec in o w i o b ie k tu , 
d o  4—4,5 ty s .  w id z ó w ,  z a w i e r a  in ż . Z . A b ra h a m o w ic z  u k o ń c z y ł o -  . '

inne ograniczenia inwesty— pracowywanie dokumentacji _tech- JuZ  DZIŚ znaczny wkład 
. . . .  ' , , nicznej dla i etapu inwestycji. Do- pracy przy budowie teatru za-

cyme, dzięki czemu podczas bu- biegają końca prace projektowe nad deklirowalv dowództwa iodno 
dowy nie ulegnie dewastacji systemem instalacji wodociągowo- «eklaiowały dowództwa jedno- 
cenna zieleń Parku Kasprowi- kanalizacyjnej (obejmującej m.in. sŁ;ek wojskowych. Napłynęły tez 
c odwodnienie terenu widowni) i  elek pierwsze oferty ze strony po-

trycznej, zakończono projekt zago- szczególnych przedsiębiorstw. 
Budów« teatru letniego no- „ 7 “ , ^  Wymienimy je w  nasiennej in-

dzielono na trzy etapy, z kto- tonowych prefabrykatów, z których formacji. Dziś pragniemy zâ- 
r.ych pierwszy obejmujący bu- montowane będą tzw. siedziska na apelować do kierownictw i za- 
dowe widowni i zagospodaro- widowni (zimą trwać będzie pro- jóg przedsiębiorstw. Zgłaszajcie 
wanie otaczającego ją terenu, aby^wios?^ m o ^ S f S y s i ą p ie  swój udział. Teatr letni w Par- 
realizatorzy zamierzają ukon- do montażu). Okręgowe Przedsię- Kacnwtm!«,«
czyć W 1973 r. W  następnych biorstwo Miernicze wykonało w 
etapach wzniesiona zostanie «zy^ie społecznym pomiary geode- ,  , zyjne na terenie budowy. W  chwili

aacnem,  ̂obecnej można już przystępować do 
robót ziemnych.

wzniesiona
rozsuwanym

ku Kasprowicza zbudujemy 
wspólnymi siłami szczecinian.

(tawo)

S Z C Z E C IŃ S K I O d d z ia ł P o lskiego  
S to w a rzy s ze n ia  Jazzo w e go  p rz y ś lą -

Zm ian y  
w  ruchu M P K

O D  P O N IE D Z IA Ł K U  13 b m . w zno  
w io n y  zosta je  ru ch  k o ło w y  n a  ul. 
W ie lk ie j od B ra m y  P o rto w e j w  k ie 
ru n k u  M o stu  D łu g ieg o , a z a m k n ię 
t y  — w  k ie ru n k u  p rz e c iw n y m  t j .  
o d  m ostu  do u l. T k a c k ie j.  O b o w ią 
z u je  o b ja zd  d la  w s zys tk ic h  p o ja z 
d ó w  (z w y ją tk ie m  au tobusów ) u li
ca m i Vasoo da G a m a i W ysza ka , 
w  z w ią z k u  z ty m  z lik w id o w a n y  zo  
s ta je , czasow o  u s ta w io n y  p rzy s ta 
n e k  p rz y  u l. D w o rc o w e j.

A u to b u s y  l in i i  n r  54 będą je ź d z i
ły  w  k ie ru n k u  śród m ieś cia  u l ic a m i: 
S o łty s ią . G ro d z k ą , p l. O r ła  B ia łeg o  
i  S ta ro m ły ń s k ą ; w  k ie ru n k u  p rze 
c iw n y m  —  b e z  z m ia n .

P rz y s ta n e k  k o ń c o w y  l in i i  n r  55 
p rz e n ie s io n y  zos ta je  z u l. T k a c k ie j  
ma p la c  Ż o łn ie rz a  P o ls k ieg o  (p o m ię 
d z y  u l. M a r ia c k ą  i u l. P a rn ą ). D o 
ja z d  z  u l. W ie lk ie j p rze z  S o łtys ią  
i  P a rn ą.

A u to b u s y  U n ii n r  70 i 75 w  k ie 
r u n k u  u l. K rzy w o u s te g o  p o ja d ą  u li
c a m i:  S o łty s ią . G rodzicą, T k a c k ą  i 
ę r a m ą  P o rto w y , ( j)

p i ł  do o rg a n iz o w a n ia  K lu b u  P ły to 
w ego, k tó re go  ce le m  je s t p o p u la ry 

z o w a n ie  d o b ry c h  n a g ra ń , n a jn o w 
szych osiągn ięć m u zy c zn y c h  p o l
s k ic h  i  ś w ia to w y c h . K lu b  P ły to w y  
będzie  udostępn iać m iło ś n ik o m  m u 
z y k i —  cz ło n k o m  K lu b u  —  w a r to 
ściow e p o zyc je  k o m p o zy to rs k ie  w  
w y k o n a n iu  n a jw y b itn ie js z y c h  a r ty 
stó w  m u z y k ó w , n a g ra n e  n a  p ły ty  
ste reo fo n iczn e . P ły ty  p ró cz  now ośc i 
z a w ie ra ć  będą ta k że  u n ik a ln e  po
zy c je  m u z y k i ja z z o w e j, m ło d z ie żo 
w e j, p o p u la rn o -ro z ry w k o w e j w  o ry 
g in a ln y m  w y k o n a n iu . W  w ie lu  w y 
pad k ac h  n a g ra n ia  będą w y k o n y w a 
ne s p e c ja ln ie  d la  K lu b u  i  dostępne  
je d y n ie  jego  cz ło n k o m  (n ic  będzie  
ic b  w  p u b lic z n e j s p rz e d a ż y ). S tąd  
też n a z w a  tego w y d a w n ic tw a  p ły to 
wego —  „ B ia ły  K r u k  C zarnego  
K rą ż k a “ .

C z ło n k ie m  K lu b u  P ły to w e g o  m oże  
b yć  k a ż d y , k to  podpisze d e k la ra c ję  

'c z ło nk o w s ką , w y p e łn i a n k ie tę , a  ta k  
że o p ła c i s k ła d k i cz ło nk o w s k ie .

B liżs zyc h  in fo rm a c ji  u d z ie la  k ie 
ro w n ic tw o  K lu b u  P ły to w e g o  w  
D z ia le  Im p r e z  W D K  p o k . 108, te l. 
459-91 i 444-83. In fo rm u je m y  ta k że , 
że w  te j c h w ili K lu b  lic z y  ju ż  150 
cz ło nk ó w , a  zg ło sze n ia  c iąg le  n a 
p ły w a ją . N a  cz ło n k ó w  K lu b u , z a 
re je s tro w a n y c h  ju ż  w  P o ls k im  S to 
w a rzy s ze n iu  J a zzo w y m  w  W a rs za 
w ie  c z e k a  j u ż  p ie rw s z a  p ły -  
t a j  (U p .)  i

P O D C Z A S  zorg an izo w an eg o , w  
u b ie g ły  p ią te k , s p o tk a n ia  p ro je k ta n  
tó w  i  re a liz a to ró w  te a tru  le tn ie g o , 
k o o rd y n a to r  p rac  b u d o w la n y c h  — 
in ż . K . S zu lc  p rz e d s ta w ił p ro je k t  
szczegółow ego h a rm o n o g ra m u  p ra c  
d la  I  e ta pu  in w e s ty c ji o ra z  za p ro 
p o n ow ał poszczegó lnym  przed s ię 
b io rs tw o m , b u d o w la n y m  i in ż y n ie 
ry jn y m , k tó re  zechcą p o d ją ć  się 
b ąd ź to  spo łecznych  bąd ź  częśc io 
w o o d p ła tn yc h  p rac , w y k o n a n ie  kon  
k re tn y c h  robó t. Z es p ó ł re a liz a to ró w  
te a tru  le tn ie go  w id z ia łb y  c h ę tn ie  
u d z ia ł ta k ic h  p rzed s ię b io rs tw  ja k :  
S zczec ińsk ie  P rze d s ięb io rs tw o  R o 
bó t In ż y n ie ry jn y c h , N a d o d rza ń s k ie

Plenom KO PZPR
Szczecin-Śródmieście |

N A  T E M A T  w y n ik ó w  k o n tro li gos
p o d a rk i w e w n ą trz p a r ty jn e j w  od 
d z ia ło w yc h  i  podstaw o w yc h  o rg a 
n iza c ja ch  p a rty jn y c h  o b rad o w a ło  
w c z o ra j p le na rn e  posiedzen ie  K o m i
te tu  D zie ln ico w e g o  P Z P R  S zczec in - 
Sródm ieście .

W  spraw ach  o rg a n iza c y jn y c h  p le 
n u m  p od ję ło  u c h w a lę  o  o d w o ła n iu  
z fu n k c j i s e k re ta rza  K D . cz ło nk a  
E g z e k u ty w y  i  K D  M a r ia n a  N o w a k a  
w zw ią z k u  z w y b o re m  n a  s ta n o w is 
ko  I  se k re ta rza  K D  P Z P R  Szczec in - 
Pogod.no. Jednocześnie p o w o ła no  na 
sta no w isk o  s e k re ta rz a  p ro p ag a nd y  
K D  Szczecin -S  ród rui esc i e członka  
E g z e k u ty w y  i  K D  K a ta rz y n ę  P ię t
ra«. dotychczasow ego s t. in s tru k to ra  
W ojew ó d zk ieg o  O ś ro d ka  P ro p a g an d y  
P a r ty jn e j.  S e k re ta rze m  o rg a n iz a c y j
n ym  K D  została M a r ia  P a ta la n  a 
.S ław om ir S adow sk i został s e k re ta 
rz e m  e k o n o m iczn y m .

Kronika wypadków
W  G A R A Ż U  p rz y  u l. K ró lo w e j 

K o ro n y  P o is k ie j zn a lez io n o  w c zo ra j 
po  p o łu d n iu , w  sa m ochodzie „ W o ł
ga” , z w ło k i 37 -le tn iego  Ja n a L . 
P rz y c z y n y  zgonu n ie  zo s ta ły  n a  r a 
z ie  u s ta lo ne ; b y ć  m oże, J a n  L . za 
t r u ł się, podczas re p e ra c ji ’ w o zu , 
s p a lin a m i. D o ch o d zen ie  w  to ku .

O K O Ł O  godz. 10.20, w  P rze c la w iu , 
pow . Szczec in  w p a d ł podczas p o ko 
n y w a n ia  za k rę tu  w  poślizg i  ro zb ił 
się o p rz y d ro ż n y  b u d y n e k  sam o
chód. p ro w a d zo n y  p rzez  tu ry s tę  z 
N R D . Z  w ra k u  w ozu  w y d o b y to  ra n 
n y c h : k ie ro w c ę  i c zw o ro  pasażerów . 
D w ie  osoby d o z n a ły  p o w ażn ie js zyc h  
o b ra że ń  i s k ie ro w a n o  je  do s zp ita 
la . pozosta łe  o p a trzo n o  w  p ogotow iu . 
W  godzinach p o p o łu d n io w yc h  k a re t 
ką  p ogotow ia  p rzew iez io no  w s zys t
k ic h  ra n n y c h  do  szp ita la  w  P re n -  
z lau  (N R D ).

N a  u l. M e ta lo w e j sam ochód , .Z u k “  
n r  re j. MS-4620 p o trą c ił 16-ietn ią  
C zes ław ę B .. k tó ra  n iespodziew  
w y b ieg ła
— w s k u te k  d o znanych  obrażeń  
s k ie ro w a n o  do d y żu rn e j K lin ik i  
P A M .

P o w a ż n y  w y p a d e k  d ro g o w y w y d a 
rz y ł się  też  w  Jaślu , p o w . G ry fic e . 
W p a d ł tu  w  poślizg  podczas w y 
p rzed za n ia  in n eg o  w ozu  — p rz y  fa 
ta ln e j n a w ie rzc h n i je z d n i — sam o
chód c ię ża ro w y  S p ó łd z ie ln i M le c z a r
s k ie j, z G ry fic . W ó z ro z b ił się o  
d rzew o , a je g o  k ie ro w c a  i  pasażer
ka , c iężk o  ra n n i — p rz e b y w a ją  w  
szp ita lu .

m ó w ił m ię d z y  in n y m i o zb ieżności 
c e ló w  d z ia ła ln o ś c i T P S  i  F .IN  n a  
rze c z  m ia s ta , d y r . W D K  T .  M o ż e j-  
k o  z ło ży ł p o d z ię k o w a n ie  za pom oc  
T P S . w  w y p os aża n iu  sa l z a m k o w y c h 1 
o ra z  zg łosił w n io s ek , b y  w szyst
k im  o fia ro d a w c o m , p rz e k a z u ją c y m  
d a tk i p ie n ię żn e  n a  w y s tró j Z a m k u , 
za g w a ra n to w a ć  w o ln y  w s tę p  n a im 
p re zy  o rg an izo w an e  przez. W D K  w  
Z a m k u  K s ią żą t P o m o rs k ic h . N a io -  
mia.st k ie ro w n ik  W ycjz. K u ltu r y  
P re z . M R N  S t. P iek la lc  p o stu lo w a ł, 
b y  p rz y z n a ć  a k ty w n y m  cz ło nk o m  
T P S  p ra w o  do za k u p u  zn iżk o w y c h  
b ile tó w  do za w o do w yc h  p la c ó w e k  
a r ty s ty c zn y c h  m ia s ta . J . C h u d z iń s k i 
— p rze d s ta w ic ie l s tu d e n tó w  U n iw e r  
syte tu  im . A . M ic k ie w ic z a  w  Poz
n a n iu , s k u p io n y c h  w  k o le  T P S  d /.ia  
ła ją c y m  p rz y  te j u cze ln i, m ó w ił o 
s iln yc h  zw ią z k a c h  m ło d z ie ż y  a k a 
d e m ic k ie j. w y w o d zą c e j się z n a
szego m ia s ta , a s tu d iu ją c e j w  P o z - . 
n a n iu , k tó ra  po  u zy s k a n iu  d y p lo 
m ó w  chce p o w ró c ić  do S zczec ina i  
tu ta j pod ją ł: p rac ę  zaw o do w ą. G łos  
za b ra ł ta k ż e  gość s p o tk a n ia , se k re 
t a r z  g e n e ra ln y  K u ja w s k o -P o m o r
skiego T o w a rz y s tw a  K u ltu ra ln e g o  
w  B ydgoszczy — J . W o jc ie c h o w s k i, 
k tó ry  p rz e d s ta w ił d o robek , ce le 1 
zad a n ia  tego T o w a rz y s tw a  o ra z  w  
im ie n iu  je g o  c z ło n k ó w  —  m iesz
k a ń c ó w  w o je w ó d z tw a  bydgosk iego  
p rz e k a z a ł ju b ila to m  wraz. z  serdecz  
n y m i ży c ze n ia m i p a m ią tk o w ą  p la 
k ie tk ę , o b ra zu ją c ą  p o r t  rze c zn y  w  
B ydgoszczy.

ZGODNIE 7.e statutem TPS, 
podczas obrad Rady Towarzyst-^ 
wa dokonano wprowadzenia do' 
Rady i Zarządu Miejskiego TPS 
przewodniczącego Prez. M RN —  
Jana Stopyry.

Miłym akcentem wczorajszego 
spotkania były życzenia składane 
Towarzystwu z okazji dziesięcio
letniej działalności. Między inny 
mi kwiaty i serdeczne życzenia 
dalszej owocnej pracy przekazali 
harcerze ze szkoły podstawowej 
nr 40, Wojewódzki Dom Kultury, 
Izba Rzemieślnicza, Wojewódz
kie Zrzeszenie Prywatnego Han
dlu i Usług, które przekazało z 
okazji jubileuszu na cele Towa
rzystwa 21 tys. zł. Natomiast 
Spółdzielnia Usług Transporto
wych „Norma” zdeklarowała bez 
płatny przywóz z Warszawy do 
Szczecina pulpitu do organów, 
które zostaną zamontowane w Sa 
li Bogusława Zamku Książąt Po
morskich.

Drugą część jubileuszowego 
spotkania wypełnił koncert karne, 
ralny w  wykonaniu artystów mu 
zyków z Państwowej Filhar
monii Szczecińskiej. (ru)

Notatnik szczeciński
A  K O L E J N E  „ S p o tk a n ie  i. b a jk ą “

odbędzie  s ię  dziś . w  n ie d z ie lę , o  
godz. 11 w  Z a m k u .

A  P O P R E M IE R O W E  sp o tka n ie  *  
re a liz a to ra m i p rze d s ta w ie n ia  „ J a n  
M a c ie j K a ro l W śc iek lio a“  S tan is ła 
w a  W itk ie w ic z a , o d b ędzie  się ju tro . 
13 b m ., o  godz. 17, w  S a li A n n y

...................... ............ Ja g ie llo n k i w  Z a m k u . U d z ia ł w e zm ą :
au tobusu . D z ie w c zy n ę  | J.adwiga A d a m o w ic z  — k ie ro w n ik  l i 

te ra c k i te a tru . A le k s a n d e r S tro k o w -  
sk i — re ży s e r o ra z  w y k o n a w c y  
g łó w n y ch  r ó l:  Ir e n a  G rz o n k a  i M a 
ria n  N osek.

A L IR Y K Ę  polską i  ra dz iec ką  
p reze n to w ać  b ęd z ie  T e a tr  „ K r y p ta “  
ju t ro , w  p o n ie d z ia łe k  o  godz. 1». 
S p e k ta k l n o s i ty tu ł „ G ło w ą  w  n ie 
bo” , a w y k o n a w c a m i je g o  b ędą : 
E w a  K o to g ó rs ka  i A n n a  K o rze n ie c -  
k a  — re c y ta c je . P o la  Z u b rz y c k a  —  
śp iew . J o la n ta  W o lk o ń s k a  — h a rfa .

N A  S Z O S IE  m ię d zy  W o lin e m  a 
M ię d z y zd.roja m  i z a p a lił s ię  w s k u te k  
z w a rc ia  w  s iln ik u  au tobus P K S  
„S a n “ . S p ło n ę ło  w n ę trz e  wozai. 
S tra ty  w ynoszą o k . 70 tys . z ł. O f ia r  
w ^ lu d z ia c h  n ie  b y ło . (ap)

A K L U B  T A T R Z A Ń S K I zap ra sza  
cz ło n k ó w  i s y m p a ty k ó w  na s p o tk a 
n ie ju tro , w  p o n ie d z ia łe k  o  godz. 
20, w  K lu b ie  „ P o c z ty iio n “ . W  p ro 
g ra m ie  s p o tk a n ia  — w s p o m n ie n ia  z  
o bozów  le tn ic h .


